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frazy wypalił. 


MednkCja iei 145.45, W Adis 
ulstracjo Tel igZ&, ul wirk 
(dawniej Karols) Nr. 4 
fodaktor i jego zastępca przyjmuje 
0d godziny 1 do 3 po południu, 
WARUNKI PRZUNUMERATYG 
PRZKUMERATA miejscowa s odbiera- 
alem numerów w administracji „Echa” 
4 iu Gz, Odoażanie do domów 4: gr 
Od dnfa I stycznia t9% r. prenumerata 
samiojscowa a przesyłką pocztową wy- 
Goat 2 ał. 60 gr. mies. tub 7 al kwart 
(przy zapłacie zgóry) 


[ 
u 
p 


A tranumerata zagraniczną 4 ai 60 gr. 


śrtykuty nadesłane bas ozrażyśKia bo- 

J0furiom uwałąne 44 za Òēzplatn’ 

Rękopinów zarówno akyu jak | od- 
FEUCONnych codakcja nis swrzca, 


W 


ROK Xi. Nr. 48. Łódź, niedziela 17 lutego 1935 r. 


MOŻE TOBIE 


ślepy los wyznaczył główną 
wygraną 82 Loterji Państw 


wastrzały w Domu Studentów 
NIEO$TROŻNY KOLEGA. EEN 


LWÓW, 17.2 — Nieszcześlwy wypa 
wydarzył sie w Domu Studentów 
fycyny weterynaryjnej przy ul. Stel- 
1. Wezwano tam pogotowię ra- 
masowe do studenta Teofi'a Galikow= 

to, który został raniony dwiema ku 
Jl w lewą rekę. Koledzy ranionegu 
©rdzili, że jest to nieszcześliwy wy“ 
ek | że Galikowski manipulując bro” 


MILJON zł. 


kowskiego początkowo nie chcieli wogó 
se wzywać porotowia ratunkowego, nie 
chcac. by sprawa ta wyszła na jaw. Kie 
dy jednak nie zdołali zatamować krwi, 
dopiero wówczas zdecydowali sie 
zatelefonować do lekarza. 

Galikowskiczo poddano w szpitalu ope” 
racji wyjęcia kul. 


Dlatego pośpiesz się z kupnem sający wypadek, 


LOSU do l Klasy w szczęśliwa; 
KOLEKTURZE 


BOLESŁAWA BONCZYKA 
Łódź, PIOTRKOWSKA nr. 117, tel. 248-68 
Ciągoienie I Klasy 19 lutego r. b 


Stanisław „Jeziarkowski, zamieszkały 
Rogoźnie. 


Pociąg osobowy 


spowodował wystrzał. 

Policji nie zawiadomiono o tym wy- 
iku, tylko posterunkowy 1 komisaria- 
dzac karetke pogotowia ratunkowa 
Przed Domem Studentów medycvny 
rvnaryj»>i, zalnterosował sie tym 
"Dadkiem i zawiadomił o tem przeło- 
władze. 

C Galikowskiego przesłuchano w szpi- 
Zeznał on. że został postrzelony 
z swego kofegę, który z nim razem 
Kzka w lednym pokolu. Gaikowski 
dzi, że był to nieszcześliwy wvpa- 


Wielkie manifestacje w Rzymie. 


RENJA MILICJI FASLYSTOWSKI 


przed wyruszeniem do Afryki. 


Abisya i 


3 Cesiurz 
Mauszeolini 3 


czesał sle, 
2 lego manipuluine bronta, nieszcze 


VR pociaenał za cyngiel i rewoiwer zaokrętowaniem 


nów milicji faszystowskiej. * które| przed 


WYRUSZĄ DO AFRYKI 
WSCHODNIEJ, 


RZYM 17. II. Zapadła decvzia 
o wysłaniu do Afryki Wschodniej 
trzech bataljonów milicji faszystow 
skiej. 


Postrzelonv jest studentem ITI roku 
stvcyny weterynaryjnej i mieszka na 


LZ EZR PO R > WZ AA ZA A Z A PROCZ TEA O BOK ZK 0 ORA i 


Maszynista uderzył głową o drugi parowóz. 
Wstrząsający wypadek podczas jazdy. 


POZNAŃ, 17.2 — Krótko przed pół- 
noca w Poznaniu wydarzył sie wstrza- 


którego ofiara padt| rowozu do SWO go kolegi, znajduiac 

: . [ í > . znajdującego 
kierownik. parowozu OK 22/108 pociągu | sie w parowoye p 
osohowego Poznań — Ostrów nr. 631, 


Poznań — Ostrów 


opuścił dworzec główny według rozkła. 
du o godzinie 23,15. 


Za mostem, łączą” / 


( defilował 
w Neapolu przed następcą tronu. 


CENY OGŁOSZEŃ. 

Przed tekstem t 1 l-sza STOE 4% gr. 
za w. 0-0 ł tam. sts, 6 łam, w tekscie 
40 gr. nekrologi 46 gr, zwyca. Łó gr. 
strons 10 tamów. drobne 12 gr, y3 wy- 
ras, dla poszukujących pracy VU gr. 
najmniejsze ogłoszenie L20 gr. dla 
bezrobot, 1 zł. Ogłoszenia dwuko] orowe 
o 50 proc drożej: ogłoszenia zug ranicz= 
ne i trójkolorowe o 100 proe. drożej, 
Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł, — 


Ceny ogloszeń niedzielny; :b Aa © 
25 procent droższe, 
Za termin druku i treść ogłoszeń 
key odpowiada, P, E, O. 
r, 


p ulice Kobzjową z ul. Fabryczna. ma 
szynista Jeziorko woki wychylił się z pa 


ruanewrowym beda“ 
cym na sąsief/nrim torze, „Jeziorkowski 
wychylił się tak nieszczęśliwie. iż z ca- 
łej sity udęczył głowa o 

Yxrzynie lokomotywy. 
przyczern wyrzucony został na tor. 


Pąłacz parowozu, okazulac nadzwy= 
czata przytomność umysłu, natych- 
miąst zatrzymał pociąg. Pośp'eczył on 
do leżącego miedzy szynami „Jeziorkow= 
skiego i przekonał się, że ten nie daje 
znaku życia. Odstawiono go na dworzec 
osobowy, gdzie zmarł. Zaa'armowagy 
zawiadowca dworca głównego dostar= 


w 


czył rezerwowego maszynistę, który 
odprowadził pociag do Ostrowa, Przy» 


byłe na miejsce wypadku władze śled" 
cze spisały protokół ; zarządziłv prze” 
wiezienie zwłok nieszczęśliwego mszy 
| misty do prosektorium sądowego. 
Jeziorkowski przy uderzeniu o skrzy 
nie chłodna parowozu manewrowego 
rozbił sobie cała czaszke tak, że mózg 
wypłynał nazewnatrz. 
Stanisław Jeziorkowski bvł maszyni- 
sta I klasy i liczył lat 42, Osierocił żone 
: troie dzieci. 


h. "ak ił j r T 
vch wicks Miem pietrze Domu Akadem'ck'ego. 
mac wspólny pokój 


| 
W chwili, gdy stał przred lustrem | 
z Kaj 


m. in. rówig p skim. tach  pastrzelonewa pujący komunikat irzedowy: bu milicji faszystowskiej. Oba ba-| 
lo z naici Da kosze jego 4 okia całej Wczoraj o godzinie I5-€1 NA taripny pozostające pod rozkazami 
no za0bsC a, niala dh sadu podwórzu koszar I p. RTENAGIETÓW zenjora (ranga odpowiadająca ge- 
wanemi W k sie dowiadujemy, koledzy Gan. | Mussolini przyjął rewię 2 batalio- 
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pono wow 
po utrac e 


RZYM 17. II. Ogłoszono nastę- 
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liczbę zachorowań na 


| obsługa chorych iest 


Podwó 


. D a e | q B 
g 

ilkadziesiąt tysięcy ludzi 

choruje na grybę w Pradze czeskiej. ERI 
RRAGA 17. II. — Przez Pragę 
„ochodzi epidemia grypy w nieby 
i te nie MIR rozmiarach. Lekarze ocenia 
kilkadzie- 
gł t tvsięcy, Szpitale sa przepc.nio- 


bardzo uciążltwa 
zwłaszcza wobec licznych 


1.ż R ya „| Ce: 
ków choroby wśród: personelu M 


na nie ma przebiegu ciężkiego i do 


tychczas wypadków śmiertelnych 


nie zanotowana 


ina ka'astrofa kole owa. 


POCIĄG POŹPIESZAKY CCALAPRo+e 


PARYŻ 17. II. Ubicgłej nacy na 
cu Saint Pierre le Moutier 
7 dorzeczu Loary w odległości 
Um. od Hevers) wskutek ż'ego 


sawienia zwrotnicy zderzyły się 
dwa pociagi towarowe 

PN ZY 
a wykolejone wagony wpad 


Bchodząv przez stacię pociag po 


otn'k Golubiew zaęiną 


, s 4 pó - , 
ipieszny Clermojl — Paryż. Po 


pośpieszny wraz z pasażerami 


ag i 
WyYSZ d! cato. 


BP: "14 i pi dą inei katastrofy. W 
bóciasach towarowych zosta! zab 
| ty konduktor a 4-ej kolejar od- 
nieśli ciężkie rany. 
omm + () S 
mą 
a 


Energ'czne poszukiwania samolotu. RED 


i 

Moskwa, 17.2 — W poszukiwaniu 
Onego lotnika pilo! Golubiew wy- 
waj do lotu ze wsi Leszkunskoje 
tchangielska mając ze sobą mecha- 
-ch past rów. Samolot nie przy 
lotychczas do Archang e ska. Roz- 
| "(0 energiczne przzukwania somo0= 
ołubiewa. Bierze w mich 


Szawą 17,2. Pracownia PAST-y 
A aparaty teleion:czne połączo 
ją, ŚWizorami, Wkrótce będzie moż 
h kładąć w mieszkaniach prywat- 
BDaraty telewizyjne, Obok aparatu 
| SZlego umieszczony będzie na 
ia Mały ekran k'nematograliczny 

= Metra. Po włączeniu cdpowied 
ATarury będzie można widzieć po 
y, z którą się rozmawia. * W 
ĉe aparaty telewizyjne małą na 


| niewielkie tylko zastosowanie 
y Swszysik'em w sferach nanto- 
x służbie śledczej. Na'eży sądzić. 
` a5 g tolki APAA 
spawodu wielkiej drożyzny 
zna'dą one norazie zastosowa 
w służbie ś'efczej, poem zo 
woli wprowadzone w mieszka- 


udział | 
—— p mw 


gd aty telewizyjne w prywatnyc 


P.A S.T-a zacznie wkrótce instalować, 


rupa lotników i narciarze, Dotychczas 
ne wa śledy Golubiewa, Poszu- 


nie wsik 
kiwania cdbywala się 

na boz ndnych pr t2s!rzeniach. 
Mówia. że wicher półrecny mógł zarzu 


cić samolot Qcrlublewa nad morze Białe 
lub też zło dzician'e s Inika zmusiło Go” 
tubilewa do ledevania 


h m eszxaniach. 
PRE" 


niach prywatnych. Ostateczne prace ma 
ią być ukończone w jesieni br, 


wtnad- 


liniego okrzykiem A noi 


nas). 


444 


Mussolini wygłosił 
nie, a następnie 


PRZYJAŁ DEFILADĘ. 


Przed wviściem z koszar 
'eromadzony tłum 
iero gorąca manifestacją. 


| 


Trzeci batalion czarnych kcszuli 


Rewja gwiazd przed sądem. 
IM Proce: przeciw znanemu. baletmistrzowi. 


Warszawa, 17,2. Na dzień 21 lutego wy; ujawnianie 


znaczony został w sądzie okręgowym pro-- 
es przeciwko znanemu baletmistrzowi tex- 


jtrzyków rewjowych Wojcieszce oskarżone- ; 


nu o złośliwe uchylanie się od obowiązku 
alirrertacyjnego wobec żony, stwierdzone - 
go wyrokiem 
w związku z tem fikcyjnej umowy o pra- 
cę z teatrzykiem „Rex“ Według tej umo-. 
wy Wojcieszko był 


rzeczywistym kierownikiem baletti 
formalnie zajmował to stanowisko kto in: 
ny; mianowicie Kazimierz Trzcianka, 


Proces przeciwko Wojcieszce wytoczyła 
porzucona przez niego żona Wanda, jed- 
pak rozprawy już nie doczekała, gdyż przed 
tam przedwcześnie zakończyła życie. Obec- 
|nie oskarżenie popiera tylko prokurartor. 


Rozprawa wyznaczona na 2l-go bm. 
stanowić będzie istną rewję gwiazd teatrzy 
ków rewjowych na sali sądowej, powoła-- 
nych w- charakterze świadków, Stang 
więc przed kratkami sądowemi Jarossy, 
Parnell, Pogorzelska, siostry Halamy, Że- 
lichowska 1 inni, 


Z względu na pewne momenty których 


AED PO LE IIA TAT LL LAI TTOWTT IK TZT OAK ZZEP O ZZA OZZIE W ZO APAOEM 


lesneracki czyn biednego studenta 


STRZAŁ W HOTELU „ITALJA. NEM 


WILNO, 17,2 — Służba hotelu „Ital 
ja" posiyczała nagie w korytarzu huk 
strzaiu rowolwerowego, Jak. natych” 
miast stwierdzono, strzał rozległ się w 
pokoju, zajmowanym przez- niełjak' eco 
Władysława Lipińskiego, b. s'udenta U. 
S. B. Po we/ścin do pokoju służba stwier 
dziła, iż L'piński 

ponetr.ł zamach samobólczy, 
strze'alac cob'e z rewolweru w pitrś: 

Niezwłocznie zawezwano pogotowie 


ratunkowe, Które przewiozło desperata 
w stanie ciężkim do szpitała, | 

Według uzyskanych informacyi, po" | 
wodem tragicznego kroku Lipińskiego 
był cieżki sian materialny, który zmusił 
go do przerwania studiów. Na tem te 
desperat wpadł w silny: rozstrój nerwo- 
Wy.. 


Przed pięciu dniami Lipiński wyna- 


lal nokóńj w hotelu „Halia“. | 


Stan desperata ost b. cieżki. 


Mussolini przybył do koszar w to 
warzystwie gen. Teruzzi, szefa szta 


nerałowi). Piglie'ge pytal Musso-l 
(do 


przemówie- 


licznie 
powitał Musso- 


sądowym oraz o zawarcie ta 


Fałszywa pogłiłoska 


4 RER ZAWIE ETA 
o napadzie na Bank Polski w Łodzi. 


ŁÓDŹ, 17.2 — %YVczoraj w godzinach 
popołudniowych rozeszła sie wiado- 
| mość o zuchwałytn napadzie na Bank 

Polski w Łodzi przy ul. Al. Kaściaszk: 
14. Na micisce przybyły oddziały połfcii 
zaalarmowane wiadomością. Okazało 


| bnti owady rady. mejobiej m. Dy 


=m Radny Górnicki uległ atakowi serca. 


POZNAŃ, 17.2 — 
dzenie rady m. P 


się, iż był to zupełnie fałszywy alarm, 
spowodowany przez bliżej nieznana oso 
be. Po zbadaniu wszelkich urządzeń, 
zamków i zabęzpieczeń, stwierdzono. że 
nlety ko nia bvło żadnego napadu, lecz 


nawet próbv napadu, 
> 
DN, 
REA 


Odbyła sie: pósie: j dziennym bvła m. in, sprawa prytimina- 
oznanią. Na porządku | rza budżetowego miasta na r. 1935 36. 


W dyskusii przedstawicieł większo- 
ści rady, składałacej się z członków 
Stronnictwa Narodowego przedstawił 

własny proiekt budżetu. 
Prez, Więckowski siwierdził, że  iest 
analogiczny z projektem zarzadu mici- 
skiego, opracowanym przez iednego z 
wzcdników magistratu. Stwierdzenie ta 
wywofało 


dzisiaj byłoby przedwczesne 


sprawa 
zapowiada się bardzo ciekawie. 
W kularach sądowych wytworzyła się 
dookoła sprawy atmosfera tajentniczości 31 W czasie ©-trych sprzeczek i wymiany 
S zä2á radny Górnick', który lést pedobno 
iosek, kolportowanych tyik rśwód za: | è boje s r 
të R i i > A Tan a A zau | autorem proicktu budźatu wiekszości, 
nych. Rozprawa przyniesie r RNS) ostał ataku serca | przewieziony zastał 
tych zagadek. | do szpitala. 


wielka burze na sall. 


——— 


Posiedzenie przerwano, 


Walasiewiczówna zawieszona 
przez zwią*2x am zrykańsk; 


LONDYN 17.. II Z Cievcland 
w stanie Ohio donoszą do Londynu 
że amerykański amatorski zwiazek 
lekkoatletyczny zawiesił Stanistawe 
Walagiewiczównę na przeciąg dni 


30. Walasiewiczówna. jak brzmi do 


niesienie, naruszyć miała zasade. że 
amatorzy nie mala brać prawa u- 


zawodach razem z 


działu 


W zadow 


o 
A 


Bronisław Czech dziewiaty 
EE w konkursie skoków. BE 


PRAGA, 17.2 — W sobote w Wyso-] 365,3. skoki 59 i pół, 66 i pół m., 6) Lahr 
kich Tatrach w ramach narciarskich mi- (Czechosł.) nota 363.55, skoki 60 i pół, 
strzostw Europy rozegrany został kon- | 61 i pół m., 7) Hauser ( Astria) nota 355.4 
kurs skoków do kombinacii. Warunki | skoki 53 i pół, 53 i pół m, 8) Forauer 
atmosferyczne fatalne. Przez cały czas | (Czechosł.) nota 353,8, skoki 16, 49 m., 

padał śnieg, - 


9) Czech (Polska) nota 351,4, skoki 57. 
pozatem silny wiatr przeszkadzał za-|67 ; pół, 10) Vinjarergen (Norw.) nota 
wodnikom, 351,4 (347,3). skoki 56 i pół, 71 z upad- 

Pierwsze miejsce zajał Hagen (Nor*| kięm. 11) Marusarz St, (Polska) nota 
wegia) z nota 427,60 i skokami 57 i 53 i | 330,8, skoki 63,65 m. 
pół m.. 2) Valonen (Finl.) nota 422,75, | 17-ty by! Oriewicz z nota 305,10 i 
skoki 62 i pół — 63 m., 3) Bogner (Niem | skokami 49 i pół, 46 m. Górski zajął 15 
cy) nota 393, skoki 57 i pół, 46 i pół m.,| micisce. maiac note 303,60 i skoki 46 141 
4) Hotsbakken (Norw.) nota 382,10, sko. | z upadkiem. 
ki 63, 61 i pół m., 5) Roen (Norw.) nota' Widzów zebrało sie około 2.000. 


Xr 
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Żądaj i kupuj wszedzie znaczki F. 0. M. 


cami.. 


Przeją zd 2. 


| w TEZEL 


SZCZĘ Śl 


TOMASZÓW, 14.2 — Nie umiał sza. 
nować pieniędzy p. Antoni Lipski w To- 
maszowie Maz, uptTwiający mało im- 
tratny a cieżki zawój kowala, Wygrał 
on w ostatniej loterii Na Ćwiartke losu 


dwadzieścia tysiecy złoż vch. 
7 AA AET WO. 


JEDYNY ZŁOTY MADAL 
z katogorjł prozorwatyw otrzy, nala 


„OLL AN] 


Gum. 


Wg J 


my kowal stracił 3 tysiące złotych. 


Simutny finał wesołej bibki UE 


Z uciechy, celem obłania tego wiel- 
kiego ewenementu rodzinnego, udał s'e 
p. Antoni w gronie dobranych kompa” 
nów do knajmv, „na jednego“, wkrótce 
jednak humor zapanował wszechwład” 
me przy słoika p. Antoniego i bibka 
przeciagneła sie. 

Przy opuszczeniu łokału, w którym 


tyle przemiłych chwił sie przepedziło, 


masz wybraniec fosu z przerażeniem 
spostrzegł. że stał sle uboższym o 3.609 
zł, które mu w „tałermniczy* sposób 
podczas bibkt zginęły. Naturanie — 


ECHO 


JMŁÓDY LAS FAR 


A.BIERTZA z najwybitniejszymi artystami sena polskich. 


„Oniekun” osławionego 


Z Rzeszowa donoszą: 


Przed Sądem okręgowym w Rzeszowie 


rozpoczęła się rozprawa przeciiwko Motyce 
gospodarzowi ze Strzebiany koło Przewor 


ska u którego 


stał ujęty Maczuga. Motyka jest właścicie 
lem nowowybudowanego domu, leżącego 


Nr. 
ana 


i Zi 


z 
4 
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a - . 
Zdarzenia i wypa 
ub eglęj doby. 
— Prof. Boister oficer warsztatów 
|peracyjaych sterowców floty am 
skiej złożył przed komisją Se184€ 
izeznania w „sprawie przyczyn ka 


LALALA 


A EEN Główna 1. fy „Maconu” Stwiefdził on że pów 
nie wśród personelu technicznego 
ne były wady konstriikcji StETo 
Przystąpiono nawet do ich napra 
lecz praca ta nie została ukoficz0 W Lo 
0 $Z RER lotem. Gl m pe 4 
DOFYSZKA esarz Mandżukuo przyby Ludzi 
stanął przed sądem. ae: do Tokio. « Jw płaszcz 
przez psią budę, Dopiero po wyjęciu pod} 77 Wczoraj odjechał z. Saarbrue szą dk 
stawy tej budy oraz po usunięciu psa moż| Oddział wojsk holenderskich, W onyc 
na się było dostać do głębokiego dołu, sta| również opuścił Saarbruecken kierófjkwają si 
nowiącego mieszkanie Maczugi. Jak wiado| lik międzynarodowej policji w lamy 
ostatnio ukrywał się i zo-| mo zeznał Maczuga po ujęciu go, że byt | Ang zlik: Hennesby. Przyby 
on ostatnio wyzyskiwany i teroryzowany| — W procesie o zatiach na sy nieco 
przez Motykę, który domagał się gę w Wilnie zapadł wyrok. Zdz ym, | 
sowitego okupu, Wardejn skazany został na 2 lata WAS zdziwić 


ne szosię między Przeworskiem a Łańcu- 
ter. Gdy pewnego dnie nad ranem poli- 
cja przeprowadzała w domu Motyki rewi- 


zję, znalazła j 
cały arsenał broni. í 


zienia, Jan Bobrowicz ua 5 lat Ed 
Leoszko na 4 lata, Waldemar Ols 
ski na 3 łata więzienia. Leona H 
wicza skazano na 1 rok aresztu Í 


za ukrywanie go i udzielanie mu pomocy. 

Maczuga między innymi dał również Mo 
tyce 50,000 bezwartościowych marek nie- 
mieckich, zrabowanych u Gimpla Teicha w 


będącej własnością Maczugłi. Przyparty do 
muru Motyka wskazał kryjówkę, w której 


Dynowie, Motyka odpowiadać będzie za 
ukrywanie i udzielenie pomocy Maczugi, a 


Drwanela uniewianiono. Podczas 


na Slędzyn sród Wystawie [pr zwa , 
tywania wyroku matka Wardejna 


szum, Zlarm., policja, która poszukuje 


Aptekarskiej w CLUJ (Rumuwja) 4 ic z x 

í ua iacta eo znajdował się Maczuga. Była one tak po-| zarazem za posiadanie bez zezwolenia bro | dlała. Wardejna wypuszczo10 na Wo bl RY pa 

JER | r PEP mysłowo urządzona, że mimo kilkakrotıychį ni, Sprawa ta jako ostatnie echo pośmier| stopę po złożeniu kaucji 1000 żŁ cialem 

OSZCZĘDZACIE NA ZDROWIU I KIESZENI, KUPUJAC WINA rewizyj przeprowadzonych przez władze po | tne Maczugi wywołała bardzo wielkie — Z okazji rocznicy koronacji M Oplad 
licyjne, nie można jej było odszukać. Wejļ zainteresowanie. Rzplidą 


Tel. 122-34 


t. „WINOMIR” kndrzeja 7 


Ządajcie wszędzie 
Kupnjcie wszędzie 


Dzieci kochają „zegarynkę”. 
HM panienka-automat zepsuła się tylko dwa razy. BI 


Łódź 17,2 Dzisiaj upływa trzymiesię” 
czny jubileusz „zegarynki' łódzkiej, 17 
listopada ub. r. każdy abonent łódzkiej 
stacji telefonicznej miał możność zakre 
ciwszy na tarczy automatu telefoniczne 
go siódemkę, dowiedzieć się, 

która godzina, 

I w pierwsze dni uruchomienia zega 
rynki kręcono zawzięcie. Mimo, że na 
raz włączać się może 15 abonentów ze 
garynka była nieraz zablokowana. Po 
trzydzieści tysięcy dziennie zawsze tī- 


uprzejmych odpowiedzi udzielała „panien 
ka-autómat". 
— Piąta.. 47, piąta 48 I td. 


Do dnia 31 styczniab br. zegarynka 
odpowiedziała 1,080,301 razy. 
Obecnie przeciętnie dziennie bywa 
7 tysięcy połączeń z zegarynką, w dnie 
świąteczne miej, bo 5da 6 tysiecy, 
Zetem jeśli wziąć pod uwagę Łódź 1i- 
czy 11 tysięcy abonentów 
nych, to okazuje się że 
na 11 ludzi siedmiu zapytuje 
codziemałie o godzinę, 

Do dużej liczby odpowiedzi 
ki przyczyniają się dziecie One najwi 
cej kręcą cyjrę „T bo je to w pierw 
szym rzędzie bawi a potem intryguje 
Nic dziwnego więc Że od czasu du 
czasu zamiast z zegarynką lączą się 
strażą ogniowa, bo sygnał alarmowy 
straży ma numer „8“ a więc otworek 
w tarczy aparatu telefonicznego sąsia- 
dujący z siódemką. Tak samo często u- 


pre 


zegeryn 


ciekają się do zegarynki pracownicy 
biurowi. 
Panna zczarynka na szczęście gry- 


pie nie ulega i poza drobnemi dolegliwo 
ściami natury technicznej (przepalanie 


Krojczynie 

a 
tylko pierwszorzędne siły poszukiwane 
do Fabryki Bielizny Trykotbwej. Zgio- 
sić się Sie: kie *wicza I 78, 


Dr. m 


JERZY SUDYA 


Akuszer-gilnekolog 
przeprewadasił się 

na uł. Śródmiejską 46, tel. 138-44 
przyjmuje od 4—8 wiecz., w niedzie i święta 
10=1 w poł. 


PANIE I PANOWIE 
Przyjechał do Łodzi na klika dni 


sławny z 5 "og 
ROAN 


DI 

ir andi ia ra z czołowych jasio 

zów Europy. Znany í ceniony, ze 
wy h występów prac w Ameryce, 
Paryżu | Brukseli obecoje odbywa 
tournée po Polsce, Pi stopki kstdego 
człowieka prz eszłoóść, Czas obecny, 
zagadnienie przyszłości, charakiet 
jgk żyć i postępować, w tadnytm w; 
pndku nie są tajemnicą przed wźro 


-s 
kiem I Intuicja Eręandlego, 8 więc ; 
tem samem, 7) rystka to, co Wań Pań | „ERGANOTY 
stwo ciekawi, iub drętry, będzie wyjasulone natychmiast 
w tormie horoskopu pisemnego lub ustnego. W skład horo» 
skopt wchodzi też orzeczenia przy pomocy medjum, na za- 
dane pytania, w sprawach lotecji, wyboru sawodu, handlu, 
nsablste | Inga. w zawiedzione) miłości daje pożyteczne 
wskazówki. Załatwia się tet p rzy pomocy pomiarów frenn- 
lagteznych orzeczanie pea, pam! gel. skłońności I uspo- 
anbien(a, oraz zapoble ę sugestywałe nałógom, jak też 
wrmachia si ię pamięć nyi wienie. Horoskopy pełne są 
na zaawsndsie kombinacji astrologii, gralotogji 


wyliczone 
i orreczeaia modjałusgo a więt Bez omyłki | rzeczowo. 
Wogóle wszelkie sprawy, wchodzące w zakres Zycia psy» 


chic: z0e40, są załatwiane natychmiast | (o pomyślnie, Wszy 
sey, których normalny ro twoj duchowy I roxpozaanie lub 
tózwiązanie zagadki wych prrysziyc h losJw ciekawi |, któ 
tty cheg poźnać pityalny użład 
powiani “się agiosić dla swego 
do godziny 8 wiecz., w ję zyka 
cuskim I angielskim, 

Opłata od 4 xi. Adres 


ch czynnosci ( zdarzeń, 
Obra, Przyjęcia cały dzień 
polskim, rosyjskim, fean- 


Główna 13, m. 3. 


Każdy czytelnik 


Łódź, 


„+ Z 
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A 
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daje 58 procent wygranych 
ECHA" 
w kolekturze „Teodora Kurzwega” 
nl, Główna 1. 


się lampki, naoliwienie itd) które wywo 
lają kilkunastuminutowe zatrzymanie ze 
garynkw w ciągu ubiegłego czasu zep- 
sułą się 

tylko dwa razy- 

Raz mótorek „nawalił* a drugim ra 
zem okazało się, że miała za wiele oli- 
wy. Po czterogodzim.kej naprawie znów 
uprząjmie i niezimordowanie informowa- 
ła o niecofającym się nigdy czasie. Z 
dokłaslnością co do mń$auty. 

Więlka liczba połączeń z zegarynką 
świadcwy o tem. źe była potrzebna i 
spelnia ku pożytkowi ogólnemu swoje 
zadanie. ; 
Ale nie dość na tem. Są prawdziwi 
entuzjaści zegarynki. I to ludzię dorośli 
Opowiadają zabawną hisforję iż jeden z 
przemysłowców łódzkich oświadczył, 
że zegarynka uratowała miu kilka tysię 
cy złotych. A to w ten: sposób: 


Jego zęgar fabryczny dziwnym spo- 
sobem rano się spóźniał o kilka minut 
a pod wieczór, gdy robotnicy kończyli 
pracę-śpieszył się. Te kilka minut pow 
stałej różnicy czasu, jeśli przeliczył na 
ogólną liczbę zatrudnionych robotników 
dawało co dnia 


strate kilku godzin 


ciektywaej pracy roboczej. A płacił nor 
malnie za dalówkę. 
Od czasu więc. gdy posiadał dokład 
ny czas za pośrednictwem zegarynki 
nic nie traci, a odwrotnie w stosunku do 
poprzedniego stanu zyskał. 

i (K-i) 


` 
EEA EE I: W A ET ETE A A a 
TAŃCÓW nowoczesnych udziela pry- 
watnie w grupach į pójedyńczo znany 
nauczyciel Henrykowski, Gdańska 9, 


tel. 166-903, Karioka w A w ciągu 2 2 lekcyj. 


OTOMANĘ skrzynkową, tapczan, le- 
anke, stół, krzesła dębowe, rokota so- 
lidna, tanio sprzedam. Kilińskiego 160, 
Przeździecki. 


NAJELEGANTSZE suknie ślabne i balowe 
w nowootwórzonej wypożyczalni Józefowi- 
czowej Brzezińska 11, front I-sze piętro. 


WRÓŻKA chiromantka przepowiada naj 
ciekawsze tajniki w sprawach  życio” 
wych. Piotrkowska 163, m. 2 


TRWAŁA ondulacja 10 zł. aparatem 
parowym najnowszego systemu.” Tar- 
gowa 38. 


BEZ ODSTĘPNEGO pokój z kuchnią 
s'onęczne. Aleja I Maja 91, do wynaję- 
cia, natychmiast, 


NIEBRZYDWSKI Kazimierz zam. ul. 
Suwalska 17 zgubił książeczkę wojsko- 
wą wydaną przez 21 pułk p. 


LUCYNA KORZUCHOWSKA zam. Chło 
dna 14 zgubiła bilet ulgowy wydany 
przez K. E. Ł, 


POKÓJ umeblowany z niekrępującem 
wejściem dla samotnej osoby do wynaje 
ciaa Słowiańska Nr. 28 m. 6 |-sze p. 
obok przystanku tramw. Nr. 3, 4, 0, 


szuka swego szczęścia 


ście bowiem do tej kryjówki prowadziło 


Estonia pokonała Polsk 
ZACH 


Przykra porażka reprezentacji. 


pieża Piusa XI go. Prezydent y 
wysłał depeszę z wyrazami hotdu Sii 
wskiego, W odpowiedzi nadszedł t6f 
kram w którym Papież oświadcza 

B | do modłów dołącza wyjątkowe blos 
sławieństwo apostolskie. 


—0= 


i — W wywiadzie Hauptmann ośw bmodnym 
TALLIN. W sobotę odbył się w| gromne zainteresowanie. Olbrzymia | czył iż winowajca porwania dziecka BIYJe króla 
, Kg 2 r i łata li 7; s. 
Tallinie międzypaństwowy meezļ sala była wypełniona l niejaki Izydor Fisch. Kibe, by 
koszykówki pomiędzy reprezenta- do ostanicgo miejsca. | — Minister rolnictwa Poniatowóie), 
cjami Polski i Fstonji. Zwycięst- W niedzielę reprezentacja War- [sy a EaI PO czkotę MS Teraz z 
wo odniosła Estonja w szawy spotka się z reprezentacją | niczą Żeńską w lzdebnie pod Garw Acje: 2 


stosunku 
47:19 : (25:9). Ki] ; 


Zawody wywołały w Tallinie o- 


——nr—— 


Zamiast listu... 


U Zemsta odpalonego konkurenta. MEENE 


Z Sosnowca donoszą: | 

Tematem rozmów we wsi Łosień jest ta 
jemniczy zamach, dokonany na 17.letnią 
Janinę Bretner córkę jednego z gospoda- 
rzy wsi, 

Mianowicie około godziny 6 wieczorem 
do mieszkania Bretnerów ktoś zapukałi 
wywołał do sieni Bretnerównę, celem wrę- 
czenia jej jakoby listu. 


Młoda dziewczyna, nie PAETAE 
nic złego wyszła do sieni. 

W tejże chwili nieznajomy chlusnął jej 
w twarz jakimś Źrącym płynem, jak się 
okazało, kwasem solnym, poczem szybko 
rzucił się do ucieczki, niepoznany przez 
dziewczynę, wskutek ciemności, 


Na krzyk dziewczyny wybiegli domow- 
nicy, śpiesząc jej z pomocą. Tajemniczy 
osobnik, nie ścigany w pierwszej chwili 
przez nikogo zdołał zbiec. 

Do poparzonej dziewczyny wezwano lė 
karza, który udziełił jej pierwszej pomocy 
a następnie pozostawił ją na dalszej kura 
cji w domu. 


Zawiadomiona o niezwykłym wypadku 
pa. ree ROWE. 67 7089-21 a TRZCINA. wdrożyła dochodzenie. Jakie było 


jącej s 


Inem. Po skromnej herbatce ministega bii 


Tallin wystawia pełną re-| jąą się do Puław. 


Tallina. 


prezentacię państwową. — W środę wyjeżdża z cowini 10 mi 
Drezna prezydent m. Warszawy M to na 
rzyński. A zaten 

k i iá  " llądam już 
was SOINY.../0 raconalnem odżyw'anić nau, 
Staraniem Sekcji Odczytaw Em 

Odztału Łódzkiego Polskiego CM > 

pódłoże tajemniczego zamachu na Bretne- Bried © a - dół + yte oip litera 
rówkę: uaiazie niewiadośie: wonego IKrzyża w dniu dzisiejszt dnie, pat 
o godz. 12 min. 30 w pohidnie WAMcznie p 

Bretnerówna li Stowarzyszenia Polskich Kupie sio mig 

i jest przysto;óą panną i Przemysowców Chrześcijan. dząca k 

j mimo swego młodego wieku miata, już Piotrkowska- 113. dr. Walde patrzy. 

kurkurentów do swej ręki. Nie jest wyklu | BEM wygłosi odczyt na temat Ze sz] 

czone, że zamachu mógi dokonać jakiś od | racionalnom odżywianiu” i A Poczyna 
Pu ny- konkorent Wstęp: maji 'odózyt: Bepłatny: hg pi 
= + 4 treyt mężc: 


NOCNE DYŻURY APTEK 
(a) Nocy dzisiejszej dyżurują apteki 
J. Koprowskiego Nowomiejska 15, 5, T% 
kowskiej Brzezinska 56, M Rozenblunf 
Śródmiejska 21, M. Bartoszewskiego PI 
kowska 95, H. Skwarczyńskiego Kątna 54 
Czyńskiego Rokicińska 58 


'$ „BLUSZCZ“, 


Nr. 6 „Bluszezu” zawiera: artykuł wstęp- 
ny Z. Zaleskiej „Praca zarobkowa a femi- 
nizm”, poezje „Zimowe konwalje”, nowelę | 
„Matka”, karesponde ncję „Córy Indyj”, Z 
życią literackiego (o Jalu Kurku, jako laure- 
acie nagrody Młodych, o odczycie agp Le 


sarki Helmi Krohn) przez Stefanję Podhor- 
W dziale „Ogrodnictwo i hodowla": Ro- 


ską = Okołów i t. d. «Tylko u nas znajdziesz wyjśćii 


z sytuacji bez wy ścia”. 


SAI w inspekcie. — Kury zimą potrzebują Fr 
rachu. Cięcie krzewów. — Gaz świetlny Kupując los do 32-giej Loterji Państw 
a kwiaty. aaa w i możesz wygrać 
W dziale „Dom I gospodarstwo”; Jarzy- 
ny zimowe. — Przepisy kulinarne. z Łe EŃ N L e O 


Dodatek „Mody i roboty“ — pod znakiem 


karnawału, oraz moc wielu innych 


Losy do I-szej klasy poleca: 


nnn | CIO My OWE: :: 
EJ rzy 
Ogłoszenie. „Prawo do Szezęście”|ątknicie. 
> ri 1 P Subkolektor na Łódź DR, na 
Nadzorca Sądowy nad przedsiębiorstwem fimny „Browar Parowy Karola Anstadta*', ma- Oje p 
siedzibę w Łodzi przy ul. SEONI ar. y posae AH opt a gan że Sad Okregowy w, s T. S O w i A K tcena r 
Łodzi w Wydziale Handiowym decyzją z dnia 7 grudnia r, postanowił zarządzić otwarcie, 0 powr 
postę powala układowego pomiędzy wymienioną firmą a jei wierzycielami. Andrzeja 2, tel. 112-98 „PROMI ŻE Z est 
Stosownie do art. 40 Rozp. Prez. Raplitel o zapobieganiu upadłości (Dz. Ust. Nr. 3 z r. 1928, Ności. 
poz. 20) Nadzorca Sądowy w porozumieniu z Sędzią Komisarzem Teodorem  Gutekunstem, „TECZA* Stean 
Sędzią Handlowym, wyznaczył 2 terminy sprawdzenia wierzytelności, a mianowicie: dnia 7-x0 e, s Prożno pi 
marca 1935 r. i dnia 12 marca 1935 r. Z przyjeimnościa bierze się do M Wonna I 
Wobec powyższego celem sprawdzenia wierzytelności 1 wciągnięcia na listę wierzyciel nowy, lutowy numer miesięcznika + 4 zatralnej 
Nadzorca Sądowy wzywa wierzycieli nadzorowanci firmy, aby w oznaczonych wyżej termi-| Cza. wydawanego przez Zakłady s h aprzyja 
nach stawili się osobiście iub przez pełnomocników z dowodami, usprawiedliwiającemi ich wis Woiciecha w Poznaniu. $, 
tzytelności, do Sądu Okręgowego w Łodzi, Płac Dąbrowskiego Nr. 5, pokój Nr. 16, o godzinie Układ S By 
I2-ej | oświadczyfi, z jakiego tytułu i na jaka sumę są wierzycielami telże firmy. dob ad numeru esteiyczny Í 3 rzecze 
W wyniku sprawdzenia Nadzorca Sądowy wclątnie na listę tych wierzycieli, których ma-| UODrze zmontowany. obejmuje cały ONTEM 
leżności oparte są bądź na wpisach w księgach nadzorowanej firmy, bądź na innych tytułach] TEX dziędzin naszego Życ a intelekt 4 tórz 
bezspornych lub nie budzących wątpliwości, % także wierzycieli warunkowych. Nie ułegaąj nego, podając z zagadnień religiju wr 
natomiast wciągnięciu na listę wierzyciele, reprezentujący należności, wymienione w art. 19 | społ h. kultural omić az z 
cytowanego wyżej Rozporządzenia, ecznych. kulturalnych į ekon Je” gryki p 
? , na 
Lista sprawdzonych | przyjętych wierzycieli wyłożona zostanie w dniu 16 marca 1935 r. w "a bay Scene prace zni | ję tor E 
kancelarji | toma Handiowego w gmachu Sa du Okręgowego w Łodzi przy Placu Dąbrow- icvstów 1 literatów. Aime? 
skiego Nr: f sfer; 
W terminie 7-dniowym od daty wyłożenia listy t, j. do dnia 23 marca 1935 r, włącznie oso PODZIĘKOWANIE k jej n 
by zainteresowane mogą zaskarżyć postanowienia Nadzorcy Sądowego co do wciągnięcia lub Zarząd Koła Przyjaciół Harcer5t zl Ybrali 
odmowy wciągnięcia wierzytelności na listę do Sędziego Komisarza, który spór ostatecznie roz 3 Huicach Łódzki rdet swen 
strzyga, jednakże rozstrzygnięcie Sędziego Komisarza nie pozbawia stron prawa wytoczenia przy Fuicąc ? zkich jaknajse Pi "anie s; 
OMOGE ntad Sad WINY. niej dziękuje wszystkim tym, co POJ mysla 
Po wpływie terminów sprawdzenia na listę będą mogli być weiągnięci tylko ci wierzyciele,| swe ofiary w naturze i pracy wsp sodę zstąpi: ię 
którzy udowodnią, że nie zgłosili swych pretensyj w terminach oznaczonych z przyczyn | foli nad urządzeniem balu pt. „Łódź tł b 
ważnych, a od nich niezależnych, im harcerzom“, odbytezo w dniu 1 stanow 
Nadzorca Sądowy 1935 roku. loye 
nad firmą „Browar Parowy Karola Anstadta"| 70 im WS SP! 
(—) Kazimierz Korwin-Korotkiewicz Zarząd Koła składa ta drogą W. spy dynu 
Adwokat. niu harcerek i harcerzy gorace „BÓF” | ONY.. 
Łódź, dnia 12 lutego 1935 m płać”. Enzi 
2 nOr EDZDAGUROSURSENNE SE 
a „ 
RE$STAURACIA „OAZA“ |: Żurnale mód |, x. 
ZGIERZ, 1 Maja 16 (Nowe Miasto) ay ocz młodz 
NA SEZON WIOSNA—LA) „Prawi 
Kuchnia domowa., w bogatym wyborze są do Jłąiw. Pi 
Codziennie świeże ryby. Teleton Nr. 1235. NOAA GAĆ jtkało 
Gab w. 1 ogłoszeń „PROMIEŃ W id : 
abine i me A vny 
3 
Otwarta do godz. 2-ej w nocy: s łódź, Andrzeja Nr, 2 ie 112% ię ciagle 
= UUUUNoGLONONEJCZNBJCNNAGESA” | 3d, _. 


Nr. 48 


— „my 


A 47. ECH © 


„aii Aima mad Tam 


iza- 


| Zkiećnia piiereco gaicwemo. 


LAN g © Krew na drecze do szynku. SESA 
warsztatów Władze śledcze w Liwry Gargau mająj Zabójca został aresztowany. Tłumaczy on 
loty amer" nielada orzech do zgryzienia w związku z| się iż strzelił dla tego bowiem zdawało mu 
sją SE1SACJE zagadkowem zabójstwem , jakie dopuścił| się że za nim postępowało trzech zloczyń- 
yczyn kati |się leśniczy, Stefan Sauvet na osobie deka| ców. Świadkowie tego zajścia którzy to- 
n że pows ZWS m e ee æ KE Luciana Glade, Dramat ten rozegrał | warzyszyli zabitemu zeznali, że leśniczy do 
nicznego kunama Spokojne Zycie wW Londyn e, man TZA na ul. d'Autnay. Leśniczy Sauvet opu.| brze wiedział kto za nim idzie, a nawet 
cji StĘroówe |ścił szynk i udał się do drugiego, mając | przed oddaniem strzału kazał im się odda- 
ich naprai Londyn, w lutym. |nych i zamkniętych obliczach czujecie ukry- we własnym domu, przy ogniu jego ko- | 14 Swem ramieniu strzelbę. Tuż za nim po|lić, nie chcąc ich zranić i wycelował umy śl 
ta _ ukotażoj "w Londynie jest wilgotno i chmurno. O | tą dumę starej rasy. W zimnej grzeczność! | minka. głaszczącego swego żółtego ko- |Stępował dekarz Glade w towarzystwie |nie do dekarza. Z zeznań tych wynika, że 
godzinie drugiej w dzień palą się już latar- | przechodnia, gdy odpowiada wam wyjmując ta. Tak ten kot jest także wcielony w dwóch przyjaciół z kysrymi przed chwilą | Sauvet dopuścił się „ zabójstwa z rozmy- 
przybyć mó Ludzie nadęci o zimnych spojrzeniach | fajkę, słyszycie stalowy dźwięk hymnu bry- | rodzine i wypielęznowany, wypieszczo | leśniczy: pił. Nagle z niewiadomego powo. słem. Oskarżony wypie— się tego w żywe 
"w plaszczach deszczowych z parasolami | tyjskicgo: nigdy Anglik nie byi niewoirikiem. ny w ciągu setek lat. wychowany w do | du leśniczy obrócił się, zdjął z ramienia oczy, Dalsze śiedztwo w tej sprawie wy- 
 Saarbruec ties: ; i i FY POPE, p POOR =D © 9 toii RA X (ZAB „ANiŁNI je | strzelbę i oddał strzał w kierunku dekarza| każe niewatpliwie, jak się ta sprawa w 
; zą dokądś po śliskich ulicach. Szeregi Spójrzcie na manekiny zrobione z wy, | Stefku i czci; to też kot zapuścił sobie WĘG CC z 
ich, West onych dwupiętrowych autobusów po-|sku į stojące w wielkich oknach wysta | ogon. którego niejeden lis może mu po- | kładąc go ns rzeczywistości przedstawia, 
jecken kiero Mwają się jak mury, świecą matowo tysią | wowych, odziane w słynne garnitury | zazdrościć. Sz. trupem na miejscu. ——— 
licji w 3 | op i zasłaniają widok. z materjałów angielskich. Każdy krój: é ð a 
|| = z kontynentu tę so kt e każde zgięcie jest solidne i aiekrzyczą” > lj | 
ch na sy yny komicznie w swym kołnierza fu-|ce, Ubrania te są tanie, kosztują nołowę re CZZMma owanemi poiicz am 
rok. Zdz 4 kd gdyż ludzie spoglądają na niego | ego co u nas a są ładniejsze, lepsze. x = 
na 2 lata . kezejatró eniem, s „a ie wę dwóch | Anglik tłumaczy: taniość zaprowadzi GSR Kobiety S: me niszczą swój wyglzd. EEJ 
5 lat Ed Kore +. Przechodząc, pogładziło mokrą |tu liczni krawcy z Leeds i W hitechapel. t: T naass Żyć a 
emar Olszój rę futra. Natomiast przechodnie zupełnie, (ygbywa się gonitwa za niskiemi còda- Były władca kobiecego świata mody |ią Stwórca. Każda kobieta pragnie wy- 
Leona H bjętnie traktują Hindusa w turbanie, lub à » c z i paryski król krawców. Paweł Poiret, | giądać tak jak ktoś jnny, a 


mi na garnitury i masło, na cukierki i ja 
ja. Ze wszystkich stron Imperium, że 
(wszystkich pięciu części świata jeźdze 
| okręty naładowane bogactwami ziemi 


SIego gościa z /s'yki; tamci są bowiem 
JJ ojekami, mieszkańcami Imperjum, naj- 
fd tkszej wspólnoty świata. 


Vardejna 


z010 na W 


dy po raz pierwszy byłem w Londynie 


1000 zł, Palm Pbejrzot miko i jego aaie 
, giądalem drog marmur w kościele 
karonad Stminster, podziwiałem antyki Muzeum 
| ih du jj iskiego,  Przebiegłem sto sal w trzy | 
a deni wj ny i lodwie dostałem się do fóżka 
> 0 2 Ym bó'e PT 
oświadcza oem głowy od wrażeń:  stalem 


tkowe błoBiła: 


R 


mann oświ 


: cą W + 4 
ia dzięcka ge królowa! (i tu trzeba było pole 


Poniatow]fie) 
wą szkołę BP Teraz zaś chciałem uzupełnić dawne ob- 
pod Gar Jacje; zobaczyć to, czego jeszcze w Lon- 
:e miniset “e nie widziaicm — chcialem poprostu 


go giidać na ludzi, żywe osoby, owe właś- 


to najwiękize miasto na świecie, 
A zatem podczas dzisiejszej bytności c- 
"m już główuie ludzi, Angielki okropnie 
/ malują: wargi, brwi, policzki, Gdzie jest 
reklamowany purytanizm, Okrzyczana 
kliwość, któremi tak sowicie nas karmio- 
_ W literaturze? Ale oto różnica: w Paryżu 
tły patrzą na was prosto, jasno, niedwu 
lic, natomiast w Londynie nie obda- 
$ię mężczyzn nawet spojrzeniem. Prze- 


:ściian. WMOdząca kobieta wcale nie zauważa go, a 


Walde jj Patrzycie na nią, nie reaguje, jakgdyby 
t temat “ze szkła. Jeden z Anglików powiada, 
1 (JP zyna się czuć mężczyzną dopiero wie- 
płatny: |" Sdy przekracza La Manche. 
‘v „ A mężczyźni? W ich podiażnych, golo- 
PTEK 


ruja apteki 
1 15, d, T78 
Rozenblunii 
wskiego PI 
zó Kątna 5h 


W | LOCKE 


esz wyjśćik 
terji Państw 
d 


42 
JON) 


elu innych 


poleca: SYRESZCZENIE POLZĄ TKU: 

' 10 | M opuszczeniu więzienia Stefan Chisely 
e Bi, drzwi rodzinnego domu przed sobą 
Szczęść? Ją "hicie. |Iwonna Latour powitała go ser- 
ódź nie na ulicy. 


gooie pojechali do parku, 
i peng rozmowę, 

ję. Powrocie do domu zastała tam swego 
mS 2 estrady, który ją adorował bez wza- 
Ności 


gdzie odbyli 


IAK 
LA S 


faSttian przybrał nazwisko joyce i szukał 
pono posady. 
Wonna poradziła mu, by wstąpił do cho- 


się do 


ecznika eh satralnego, 
Zakłady >ñ LR aprzyjaźnił się z chórzystką Annie Ste- 
v i naji Pyły współwięzień zdradził przed nią je- 
uje całv * sezłość. 
| intelektyję, wtórzyła to kolegom i wszyscy się od 
1 religijny „ędwrócili Musiał odejść. 

MGA 2 z wykolejonym literatem wyjechał 
| Ekonol wall dtryki: Pofudniowej. 
ace zní leni tor Everard Chisley, kuzyn Joyce'a, 


ry się z Iwonną. 

aj sfera purytańska nie odpowiadała 
f jej naturze. 

goral się w podróż do Ostendy. 

ię, Swenu przerażeniu spotkała niespo- 
anie swego pierwszego męża, o któ- 
Pi A šlata, że dawno umarł. 

stąpiie dramatyczna rozmowa z mę- 


z ll 


Y wejściu w Palacu Bukinghamskim cze- 
«© aż w otwartym powozie wyjedzie kró TA z Se 

kwa z obi'czem dobrctliwej babki i w sta Anglji wynosi 30 szylingów (40 zł.) ty 
Odnym kopeluszu, a tłum wolał: Niech BRENOWO. 

chtać 

© by krzyczała nieco mniej flegmatycz 


10 miljonów mieszkańców, załudniają- | 


[SENSACYJNY WYNALAZEK 1935 r.111 


Powieść 


i jej istot: przywozi się wełnę, jaja i mie 
|ko z Australhi, oliwę z Egiptu! mięso z 
Kanady, kość słoniowa z lndji wszyst 
Ko dla wysp brytyjskich. 

Pół miljarda ludzi stoi do dyspozy- 
|cji Anglika, więc nie dziw, że żyje on 
| suckojnie, syto i bez—troskliwie. Prze- 
ciętny dochód bezrobotnej rodziny w 


Niema w Londynie drapaczów nieba 


iak w New Yorku: 10-ciopietrowy 
| emach naeży tu do rzadkości. Nato- 
miast istnicją setki dzielnię z matemi 
domkami „cotare'ami*, pola sportowe. 


o świeężem powietrzu i niezwykłej czv- 
stość, Tu, w tych dzielnicach. zdzie 
micszka przeciętny obywatel londyński, 
zdala od wrzawv City. zobaczymy go 


Ostatnia zdobycz techniki! Automat 
6-el> mm, wyr ucający sam gllzy po wya'rzals 
otworem bocznym w lufie, sirzelający do celu me- 


1 


A 


| 2y po każdym aysirzsle | automatycznie sie repetuje do n 
nany jest luksusowo, o precyzyjnej konstrukcji, nie zacina się, nie psuje | może starczyć 


na długie lata. Huk ogłuszający, Nadaje się do obrony m 
inkasentów 11.4. Cend 24,7,38 ? set, 24 »ł. Setka kul Feb 
do czyszczenia lufy dodajemy bezpłatnie, 

niem pocztowem, Adres dla listów: 


OWGETI 


Przekład autoryzowany, 


gła dotrzymać zobowiązania, więc 
mi się gorzej piowodziło niš daw- 
niej. Z obawy, że mogę zrobić zawód 
niechętnie mnie aneażowano. Nic 
dziwnego. W dodatku Geraldyna, 


lękając się o mój głos, kazała mi iak 


| 


Í 


Grypa zagraża 
Twemu zdrowiu! 


Tę małą tabletkę Togal stosuje się 
przy grypie. Przyjmując tabletki 
Togal w dawce 3 tabletki 3/4 razy 
dziennie, doznaje się ulgi i spad- 
ku gorączki. Gdy więc poczu- 
jesz pierwsze dreszcze, nie zwle- 
kaj ani chwili, zażyj natychmiast 
Togal! Oryginalne tabletki Togal 
sqdo nabycia w najbliższejopiece. 


alowemi kul lca- 
ni, lub śrutem 
do płąctwa, pię 
knie oksydówa« 
ny, płaski, świa 
towej sławy 
labr, „MUBIS”, syst. „Sportowy*, 
zapewnia bezpieczeństwo osobi- 
šte. Automat ten stanowi praw- 
dziwą rewelację w dziedzinie fa< 
brykacji broni. Wyrzuca sam gil- 
abijania (patrz rysunek), Wyko= 


tecszkań, dla pp. aatomobilistów, 
eri. kalibr © mm. 3.68. Sarzotkę 


Wysyłamy bez zezwolenia policyjnego za potra» ` 
jen Przedst. „MONTRa”, Warszawa I, Plae Napolsona skrz, 267 E. 


— Nie otrzymałem twego listu,’ 
Iwonno— odpowiedział, nie mogąc 
| pominąć milczeniem tego drugiego | 
| niedomówienia. — To właśnie lten! 
| musiał przepaść. Później ci to opo- 
| wiem. Myślałem, że jesteś w Fulmin 
| sterze — szczęśliwa. Nie chciałem 
cię dręczyć wiecznemi skargami na 
swój los. 

— Więc nie wiesz, co się stało ?— 
zapytała drżącemi wargami, otwiera 
jąc szeroko oczy. | 

— Dowiedziałem się dopiero 
przed paru dniami. Pojechałem do 
Fulminsteru dowiedzieć się o ciebie 
na miejscu, bo poczta zwróciła mi li- 
sty. Postanowiłem cię odszukać, ale 
nie myślałem, że znajdę cię w szpi- 


obchodził niedawno 70 rocznicę swych 
urodzin. Dzień ten minął owemu pavu 
wśród o wiele skromniejszych okoliczno 


nie jak ona sama. 
Poiret wyobraża sobie jednak, iż musi 
przyjść i przyjdzie wkrótce ten czas, iz 


ści, niż to sobie zapewnie dawniej wyc 
brażał. Jak wiadomo, stracił on skut- 
kiem błędnych posunięć spekulacyjnych 
oraz w związku z kryzysem Światowyu: 
—większość majątku į musiał część 
swego z przepychem urządzonego miesz 
kania wynająć, aby na starość móc 
utrzymać się i wyżywić. 

Francuski patriarcha mody nie stracił ji 
dnak nic ze swej dawnej pewności sie” 
bie i wytworności, z którci dał sie po- 
znać w czasie licznych podróży po ca“ 
tym świecie. W wywiadzie, którego u“ 
dzielił dziennikarzom spoczatku bieżące 
go roku. zapowiedzał Poiret na rox 
1935 formalną rewolucię w modzie. Ma 
"a polegać na tem, iż kobiety powrócą 
do naturalności. 

»+. Jest rzeczą okropnąa— mówi! — 
obserwować, iak dziś kobiety niszczą 
swój wygląd. Każda chce być platyrową 
blondynką, albo mieć czerwone lub czar 
ne włosy, jednakowego koloru policzki 
paznokcie į wargi. Całkiem obojetnem 
jest dla niej, jakim wyglądem obdarzy: 


moda į; wygląd kobiecy odzyska cechy 
indywidualizmu i tej naturalności, «a 
której polega prawdziwe piękno i ete- 
gancja. „Musi nadejść czas — ciagnął 
dalej b. król mody— w którym kobieta 
uważać będzie za rzecz śmieszną malo- 
wanie policzków, golenie brwi. tej raj 
bardziej interesującej ozdoby twarzy, 
pokrywanie warg warstwą farby į posvy 
pywanie policzków pudrem tak jak kur 
charka 
posyptije blache malta» 

Kobiety winny być znowu kobietami, 
które zagadkę swego wdzięku czerpią 
nie z chemikalji, ale z własnego zdrowia 
i higieny”. 

Mimo podeszłego wieku, zamierza 
Poiret odbyć jeszcze raz sztreu podró 
ży po starym j nowym świecie: by Do 
zyskać kobiety dla swej rewolucydnei 
mody i rozwinąć propagandę wśród 
krawców i salonów mody. Czy osiągnie 
on w tem jednak jakieś wyniki —wvda 
ie się być, na podstawie dotychczase- 
wych doświadczeń, mocno wątpliwem. 


FOSFORYZUJĄCE AUTA 


świecą jak robaczki Świętojańskie. mEnE 


W Paryżu wywołuje sensację nowy typ | w ciemności nocnej i widoczne są zdaleka, 


auta, którego karoserja, pociągnięta specjal- 
nego rodzaju farbą, fosforyzuje w nocy. ” 
Auto świeci jak robaczek świętojański, kon- 
tury jego zarysowują się zupełnie wyraźnie 


by mnie tylko wpuszczali — rzekł z 
przekonaniem. | 


Podali sobie ręce i Joyce oddalił 
się. Znalazłszy się u drugiego końca 


Fachowcy są zdania, że karoserja samoświe- 
caca może być wielce pomocna dla osiągnie- 
cia bezpieczeństwa komunikacji, zwłaszcza 
na szosach podmiejskich. 


Twonna, interesując się pacjentka- 
mi z sali, opowiadała o ich choro- 
bach i dziwactwach. Często, z wro 
| dzonej prostoty i pustoty, wyrywa- 


z : b | ie p ć i 160 jed 
sali, obejrzał się, ale zobaczył tylko | ła się ze szczegółami, niaodpowied 


czarną plamę włosów na białem tle 
poduszki i czerwone plamki kokar- 


mą, wśród obcych ludzi, na ogólnej 


|niemi dla męskich uszu. Spotrzegł- 


szy się, plekła raka, ale, nie przesta 


| dek. Ciężko mu było zostawić ją sa-| ląc się uśmiechać, mówiła: 


— Ciągle zapominam, że jesteś 


sali, Poczuł się dziwnia odpowie-| mężczyzną. Powinieneś mi przypp- 


dzialny za nią i jednocześnie ogar- 
nęła go niedorzeczna uraza do śle 
pego losu, że taką istotę rzucił w ta 
kie otoczenie. 

Wrócił do swej pracy, rozpogo- 
dzony i pokrzepiony na duchu, ale 
iego pogląd na życie zamroczył się! 
nowym cieniem nieubłaganego okra 


minać.. 


Joyce ze swej strony %arał się 
szukać dla niej wesołych anegdotek 
w swoich wspomnieniach z Afryki 
Noakes wyrastał w jego ustach ną 
bohatera pieśni Artura. T!usta Bow 
erka dostarczyła mu tyle ponuro — 
humorystycznego materjału, że sam 


najwięcej przebywać w domu. Ale! talu. Przyjechałem tu rano, zaraz po 
musiałam przecież zarabiać. Przed otrzymaniu listu od tamtej pani. 
samą chorobą, kiedy nie powinnam — Więc został mi jeden przyja- 
była wychodzić, $piewatam na kon. | ciel — rzekła Iwonna. 

gercie, i dostałam zapalenia gardła. — Na zawsze. jeżeli rozkażesz -= 
Potem znów się zaziębiłam i robiło, odparł Joyce. — On także ma tylko 
się gorzej, coraz gorzej, aż wkońcu | ciebię. 

zachorowałam na dyfteryt. Biedna 
Dina zaraziła się ode mnie i nie miał 
mnie kto pielęgnować. Trudno było 
tego wymagać od jej siostry, która 
mnie nie znała. Dina wvmówi!ła mie 
szkanie, a ja naturalnie nie miałam 
czem płacić komornego j doktór ka- 
zał mnie umieścić tutaj, J'v suis, j'y 
reste. Niewesoła historyjka, co? 


| 


-— Biedaczku! — rzekła. 

Słodki niegdyś głosik brzmłał su| 
cho i twardo, ale dźwięczało w nim 
to samo serdeczne współczucie, FA 
przed czterema laty, przy pierw- 
szem spotkaniu, gdy Joyce PPS 

| 
| 
[i 


więzienie. 
— Oboje jesteśmy jednakowo sa! 
motni — dodała Iwonna. À 
— Spróbujemy pocicszać się na- | 
wzaiem — odpowiedział Joyce. 
Godzina odwiedzin dobiegała kor. 


— Rozdzierająco smutna —rzekt 
Joyce, marszcząc frasobliwie czoło. 


cieństwa losu. Że on cierpiał — to się temu dziwił. 
było w porządku! Miał, na co za-| = — Mam nadzieje, że zrobisz z te- 
służył Ale żeby Iwonna, najmilsza,! go powieść — mówiła z dziecinną 
na jniewinniejsza istota na świecie, powagą lwonna. — Szkoda; żebęś 
miała cierpieć niedolę... Nie! Cień| to wszystko marnował na mnie, 
osnuł świeże karty rękopisu. Ba i 
Upłynęły dwa tygodnie, Widy- 
wał ją tak często, jak na to pozwa-i 
lały przepisy szpitalne. Przynosił! 
drobiazgi, na jakie go było stać. 
Iwonna przyjmowała je z dziecinn 
radością. 


Joyce wyławiając z mętnej masy 
wrażeń poszczególne wypadki, znaj 
dowa? w tych rozmowach i korzyść 
i przyjemność. Przyjemność tem 
większą, że Iwonna naprawdę szcze 
A| rze cieszyła się z jego odwiedzin. Po 

wiedziała mu, że liczy godziny do 

W czasie wędrówek po Upper| jego przyjścia. Wierzył jej, bo nie 
Street, na Islington, natknął się na| była skłonna do przesady. Tak głę 
antykwarnię z używanemi powieś:| boko tonęła w smutkach į trwogach 
ciami francuskiemi. Tam udał się| że jego osoba wnosiła w ici ciężkie 
pewnego dnia, żeby wypełnić jej| szare dni jakby przebłyski słońca. 


a gi » PR ŻYCczeni i eglądat, Tysil: i a wesołość, żebv mt 
Postanowili rozejść «ię, — Chciałbym cię jakoś pocieszyć życzenie. Godzinę przeglą lał, co by| Wysilała się na wesołość, żeby 1 


Iwonno. 


Oy : R ? 
X 143 sprzedał udział w farmie i wrócił 
np dynu, Udał się na rpor”ukiwanie 
Oa 
"1 


| 


— Pocieszyłeś mnie swoiem przvi 
ściem — uśmiechnęła się. — Jakiś 
ty dobry, żeś sobie o mnie przypom 
nial. Nie pisałeś. myślałam, żeś za- 


lszł ją w szpitalu. 


ło do przejrzenia, 
duszy. że nie może iść na West End 
izamówić w księgarni ostatnich no 
wości z Paryża. Ale biedak musi sięl1 
zadowalać tem, na co go stać. Ra-|; 


ca. Goście wychodzili, na sali zapa- 
dała cisza. Nadeszła siostra i stanąw 
szy koło łóżka Iwonny. poprawiła 
iej poduszki. 

— Dosyć pani dziś rozmawiała 


zżymając się w|z nią było miło. Myślała sobie bie- 
daczka. że mężczyźni nie lubią pla- 
czących kobiet. Gdyby witała go po 


rurą twarzą, mógłby się zniechęcić 
przestać przychodzić. a wtedy o0- 


rzekła przyjażnie — Jak się pani za 

różowiła! Ale nie trzeba się przemę 

czać. 1 
Joyce wstał, aby się pożegnać. 


dość Iwonny wynagrodziła mu sowi garnełabw ją jeszcze wieksza samot 
cie zranioną dumę. Przejrzała całyj ność niż przedtem. Nie mówiła mu 
stos w jego obecności, zaglądając] wiec prawie o troskach. które zenia 
do ostatnich kartek, „czy się dO- tały jej dusze martwym cieżarem i 


R M: Dh : pomniał, 
lą, alam moc zmartwień —- ciąg 


S Młoda kobieta, — Przez te dwa 


— Przebacz, Iwłonno. Nie mo- 
głem. Zobojętniałem na wszystko. 


ny j zaczęłam występować. 
ciagle chorowałam na gardło i 
nie byłam pewna, czy będę mo 


wszystkiem... w Fulminsterze.. więc| — Przyjdziesz? —zapytała skwap 
myślałam... Chyba nie wziąłeś wi te- liwie. ) SPR 
go za złe? | — Codzieńbym przychodził. gdy 


że oboje wvbuchnełi śmiechem. 


Ów p: Rysy p AE 1; tę ZY IMMOSC jść następnym brze kończy”. Rozrzucone ua koł-| nie 'ały spać po nocach. mz 

T Pisałami do ciebie, co mniej — I ja nie mogłam. Nie odpisa-| — Czy moge przyjść nastepny Ai er : brud cd ZOłbsch 65] pe. SSCY SE JB 40 iękami 

kąt: Przeprowadziłam się do|łeś na mój ostatni list... o tem razem? — zapytał. drze KSIAZKI W Drudnvch z > yrzmiewajneych UDpIornemM Kam 
Yv 


kładkach wvgladały tak tandetnie, | chorych kobiet. 


(d. c. n.) 


Rozmawiali o wielu rzeczach. 


Sr. 


die teatralne w stolicy. 


‘jwoine konanie teatrzyku 
przy ul. Kredytowej. 


leatr Ateceńih wystawił komedie 
Moimara ,W ceukiórence". Stolica zna je- 
y „Diabła 1. „.Cztrwonv młyn”. W no- 
ei swej komedii wewierski autor przed 
awi wieczną tesknote kobiety do mi- 
ości, Bodaj do kłosnanej. jak to wspania 
e miegdvś przedstawił Jan Adolf Hertz 
swei sztuce „Na sprzedaż", gdzie te= 
inie grala rolę brzydkieap zarkotłuka 
iiezaponmiana Felicja Pichor-Śliwicka. 
łacacego strażakowi za miłość i tłuma 
szą466z0 panienće (wówczas Tekla Trap 
zu Krała ruę panienek): „Niech kłamie 
jicch bierze pieniądze, ate niech ja mam 
Hude. że mnie też można kochać... Od- 
wiecziry, a zawsze mlody temat. W 
nolnarowskiei komedii właścicielka „Cu 
kierenki* stworzyła sobie tikcię milości 
Wióra ön! nie stałaby sic dramatem i 
mogłaby łatwo rozbić szczęście domo* 
we pani Kiszowcj, matki dwojga dzieci, 
„dvbv nie Hlozoficz. wyrozumiałość jej 
meża. Ddskonały tercet zry aktorskieł 
ńworzwii pp. Piaskowska. Biezański i 
ląmański, 2 sekmndowali fm dzielnie 
m. Opilúsk:, Stróżewski i E. Fertner 
nie utożyemiajmy zo z znakomitym ar” 
łysią A. Fertnerem). Fatalny przekład 
p. Kortłownei. Dziś takim jezykiem nie 
wólno nam mówić na scenie. Toż operet 
ki takie kk „Pepina, „Kobieta, która 
wię czego dhce*. czy też „Hotel Impe- 
rial“ odznadzały się pięknym literackim 
iezykiem. Czemu do tłumaczy tych 
sztuk sie Ne zwrócić? 

Teatrzyk przy ul. Kredytowej prowa 
dzony fatalnie przez p. Karola Sosnow” 
skiego nie mikiacezo zielonego poięcia o 
stronie artystycznej teatru. rózpoczał ko 
nanie. Już 2 dni był zamknięty. Obecnie 
urała aktorzy wa działy, a szkoda tylko 
do tei wezetacji dobrych nazwisk Ma- 
kowskiej (która obniżyła się o całą kle- 
se) i Kazimierzh Krukowskiego. który 
w óninił aktorskiej zaszkodził sobie bar 
dzo zwłiazujac sie z teatrzykiem obliczo 
uyni ma wyzysku pracy ludzkiej. 

Balet Paruelia cieszył sie zasłużonym 
sakcesem i wkrótce wvjczźdża w celach 
propagandy zagranice. a będzie to piek- 
ia propazanda. Tem piękniejsza, że rzu- 
cano jej kłodw zazdrości pod nogi, Po 
wvieździe baletu nie wierzymy w możli 
wość  dalszet egzystencji „Wielkiej 
Rewi. Cz. Napiórkowski. 
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Že lywowa donoszą: 
W październiku ub, roku w Kamionce 
Wołoskiej koło Rawy Ruskiej póniósł tra- 
yięzną śmierć tamtejszy młodzieniec Miko- 
inj Nodzóał. W zzasie gdy Oleksa Sołtys 
odwiadywat w wojskowem więzieniu karę 
za dezercję. Naiział nawiązał 

romelus z jego żoną Matja. 
Gdy Zaś jwawowity małżonek wreszcie 
wróci z krysyigała Mikołaj Nadział nie 
miah ochoty zaniechać dalszego flirtu z je 
go połowicy. Nie pomogły tu ani prośby 
ani groźby ze strony Oleksy, który zrazu 
swego rywala prosit sam o zerwanie tego 
stosunku, a potem czynił to za pośredni 
ctwem swych sąsiadów.  Nadział widząc, 
że Sołtysowa nie, chce się go pozbyć ro-. 
mansował dalej. W dniu 2 października ub. 
r. Ołeksa Sołtys uwłyszał w pobliżu swej 
chaty cmokanie Natlziała, które było umó 
wionem wezwaniem Sołtysowej na ramdkę. 
Oleksa Sołtys podniocony w najwyższym 
stopniu chwyci za moatykę, 
i ugodził nią Nadziała w głowę. Nadział 
padł na ziemię i niebawem zmarł. 
Sąd okręgowy w dniu 19 grudnia ub. 
r. skazał go na dwa i pół roku więzienia 
za nieumyślne zabójstwo. 
Obrońca oskarżonego zgłosił apełację 
Niezależnie od tego, żona Sołtysa wniosła 
do Prezydenta Rzplitej podanie © ułaska 
wienie jej męża i o darowanie mu kary. 
gdyż Nadział jej zdaniem zasłużył sobi 


e 


Ratujcie Wąs 

ostopedyczne 

Dna 
(przepukiiny) 

t dzieci 

dwalnie 


KALECTW 
m. NA PŁ 
(PŁATTPUSS) 
model 


Chorzy ma ruptury (przepukliny) 


lecznicze 
soja met 
GWARANCJA 


ŻOŁĄDKA I 
założenie specjal 
dj onL or miasan A 


CHORZY NA SKRZYWIENIE KREGO- 
SŁUPA og Łk opra KC ar 
topedyczne, apara gimnastyczne 
NA GRUŻLICE KOŚCI I WSZELKIE 
A lecznicze aparaty ortopedycz 


(À 


Krateczki, 


- PCHO 


Piękna (ERA? pudr CHERYS 


OBRAZA WIESZCZA. 


Spoliczkowany Słowacki. 


Wrodzony każdemu człowiekowi fałsz 
już od najdawniejszych wieków wprowa- 
dził zwyczaj składania sobie przez ludzi ży 
czeń i gratulacji z rozmaitych okazyj ży- 
ciowych. Najchętniej składają kobiety ży- 
czenia urodzinowe, 

— Winszaję ci, moja droga, przyjm ży 
czenia wszystkiego najlepszego w dniu u- 
rodzia, To dzisiaj kończysz 34 lata? 

— No wiesz! Dopiero 29. Jestem zdzi- 
wiona, że nie wiesz. 

— Bo widzisz, zdawało mi się, że już 
przed pięcia laty również obchodziłaś 29-te 
urodziny, więcm. 

— Więc każ się wypchać! Wiem, że 
denerwuje cię, że ja, twoja przyjaciółka 
jestem o kilka lat od ciebie młodsza, ale 
co zrobić, moja droga, czas leci. Zresztą 
na swoje lata wcale niżie się jeszczć trzy- 
masz, Wcale mie wyglądasz na więcej, niż 
na jakie 36—37 lat... 

— Stara wydra! 

— Stara idjotka! 

Jeśli kobiety należą do t. zw. wyższych 
sier społecznych, kończy się na kilku moc 
riejszych słówkach, jeśli zaś posiadają pry 
mitywne sposoby załatwiania swoich spraw 
Zaczynają sobie wyrywać z główek kiacz 
ki i przysparzają pracy policji, sądom i 
adwokstom. 

Mężczyźni nie wyjawiają 
swoich uczuć, Gościa zalewa  wprawdziz 
„nagła krew* ale uprzejmie ntówi: 

— Aaaa, winszuję panu serdecznie win 
szuję, podobno został pan mianowany dy- 
rektorem towarzystwa „Na zdrowie”. 

— Dziękuję panu bardzo, rzeczywiśc! 
wczoraj otrzymałem nominację, 

Mężczyzna jest skrytszy ale jednocześ- 
mie złośliwszy, więc pyta dalej: 


kJ 


tak otwarcie| nego, że podgazował nieco również i 


jj 


Ludzie wypowiadają szablonowe zdawko 
we życzenia a myślą swoje. 
— Wszystkiego naj.epszego, wesołych 


świąt, życzę wszelkiej pomyślności! — a 
jednocześnie myśli: żebyś się już raz do- 
siał, łamago do więzienia, to mógłbym za- 
jąć twoją posadę. 


Dzięki zwyczajom życzeniowym ludziom | 
naiwnym wydaje się, że mają dużo przyja; 


ciół, że ci wszyscy którzy im przysyłają 
kartki z życzeniami, tworzą grono ich przy 
jaciół, i są zadowoleni. Łudzą się, że w 
potrzebie mogą na nich liczyć, a przy pier 
wszej lepszej okazji doznają rozczarowania 

Dlatego właśnie nigdy nikomu nie skla 
dam życzeń. Dzięki temu ludzie, których 
nie lubię, nie wiedzą nic o moich uczi- 
ciach, a ci których lubię i tak o tem wie- 
dzą. 

SŁOWACKI. 

Nie ulega dla mnie wątpliwości, że M'e 

czysław Słowacki z ulicy Topolowej nie 
jest potomkiem  Juljusza. Ponieważ nie 
przypominam sobie, czy Juljusz pijał wódkę 
| nie mogę twierdzić, czy Meczysław Słowa 
cki po nim jednak odziedziczył skłonność 
do alkoholu faktem jednak jest niewąt- 
pliwym, że Miecio pił. Chętnie i dużo, cho 
ciaż głowę ma dość słabą. 

Jeśli Miecio pijał w ciągu roku nice dziw 

w 
dniu Nowego Roku, Wypiwszy zaś co nale 
ży, postanowił odwiedzać znajomych i 
składać im życzenia Noworoczne. Bardzo 
to p'ękna intencja, niestety w skutkach o- 
kazela się przykra, gdy Miecio zjawił się 
u znajomego swego, Henryka Sarny, z uli 
cy Kniaziewicza, Sarna nie ma zupełnie zro 
zumienia ani dla wielkiego nazwiska Mie- 
cia, ani dla faktu, że w dniu Nowego Ro 


— Miał pan naturalnie sing protekcję?| ku nie wypada być zupełnie trzeżwym. To 


Ależ skąd, mianowano mnie tylko w u- 
znaniu moich zasług. 

— Rzeczywiście? 
pański wujek ma w Warszawie duże sto. 
surki i to dlatego... 

Gratulacje noworoczne i świąteczne nie 
wywołują naogół większych 


Wiarołomna żona dezertera 
HAUN stanęła w obronie męża, 


p i a 
w 


na to co go spotkalo, 
Koncelarja Prezydenta RP. pismo to skiero 
wała do sądu lwowskiego. 

W rezultacie Senat apelacyjny uwzglęj! 
nisjąc odwołanie oskarżonego od wymiaru 
kary, skazał go na półtora roku więzienia, 


„ _ Obstrukcja, złe funkcje trawienia przemi 
jają przy użyciu naturalnej wody „Francłsz 
ka - Józefa”, Pytajcie się lekarzy. 


WERKE "THIPTW "PUSESYY: OTATTE: 
Bo Czytelników „Echa 


, przeznaczenie | wyraczególnić 
najwniniejnie fakty Twego tycia. Okre 
możesz. 


ślić kim jesteś, kim być 16 

żak toć I wań, ky «wycięsko prze 

eiwstawić . A ponadto wybrać 

na z 1 obliczeń kabeli- 

stycznych mezęlliwy numer 

lotarji Państwowej | ta 

kowy moins nabyć. Napis tmię, naswi- 

sko, rok | miesiąc urodzenia. =i pod uwage ôi jestem 


wygrana 150.000 ał. Na niewielką iloóć wybranych przrze» 
mnie numerów padlo mnóstwe wygranych, s braku miej+ 


4.660 sł.. , Lima= 
nowa, urzędnik ma o te sł, Frychel, Katowice, Bru» 


Przyjęcia leń. Warszawa, 


p-ta 

LĄ esoli4 

„iwit”, Żórawia 47. Paychografolog Szylier-Sukolnik, Ogło+ 
wi album chwalebn 


ze zdrowieli! | 
we bendaże 
wstrzy muja 
BEZ OPE- 
jsze | uajstarsze 
mężczyzn, kobiet 


ZE 


BOLACE STOPY 


ASKIE 
pecja! wklady we? 
Woo wystę W IEZTUCZNE "RECE 
I NOGI. 
SPECJALNY ZAKŁAD DLA LPCZNICZEJ ORTOPEDII. 


Spec ortoped. O. Petrykiewicz ze Lwowa 


Łódź, si. Pwamowicza Ma, $ dawniej Olgióska (irost parter), Teiełon; 177—00 (tu? 
pory dworca Łódź Fabryczna. 


wala; Osise <Czwienie she chorych konieczne 


Bo mówiono mi, że pewuym momencie 


też, chociaż sam również był calkiem su-- 
chy, gdy M!ecio zaczął troszkę nudzić, w 
spoliczkował gościa. 
Gość naturalnie obraził się i skierował spra 
wę do sądu, 


Sąd Grodzki skazał Henryka Sarmę na 


komplikacji. | 30 złotych grzywny lub 6 dni aresztu. 


Jerzy Krzecki. 


| 


po 


Tom iI. 
P. T. 


Baczność, Nowi i Starzy 
Prenumerałorzy! 


Wszyscy, którzy nie zalegają i wpłacą prenumeratę „ECHA“ za marzec 
do dnia 15 marca 1935 r. włącznie otrzymają bezpłatnie następującą 


Trzy zpośróć nas 


Książki wydajemy tviko w oznaczonym terminie, t.j. do dnia 15-go 
marca, Po tym terminie żadne reklamacje nie będa uwzgjędniane. 


Nr. - 
Sae 


Pa ~ 


wieść: 


natychmiast 


okazji, 


ZIOŁA Z 


obsirukcię, są 
lqcym, usuwa 


Mała, 


Z Chojnic donoszą: 

Na torze kolejowym w Chojnice — Fir 
chau w odległości 4 kim. od Chojnie ma 
wybudowania Szenfeldu, strażnik kolejo- 


zgub.ły ojca 7-ga dzieci. 


wy Knitter znalazł w pobliżu strażnicy ko 
lejowej nr. 243 zwłoki kolejarza 
z odciętą głową. 


o a . | ; 
Dla dzieci NARZ Jana dawca 
RAZ EWROCT w NYGZEN LE-0© 


RADJO-KĄCIK,. 


DZiś (w niedzielę), dnia 17 lutego: 
RASZYN. 


9.00 Sygnał czasu i pieśń poranna 

9.03 Muzyka z płyt 

907 Gimnastyka 

9.22 D. c. muzyki z piyt 

9.30 Dziennik poranny 

9.40 D, c. muzyki z płyt 

9.45 Chwilka pań domu 

9.50 Zapowiedź programu 

10.00 Muzyka z płyt 

10.30 Transmisja nabożeństwa z kościoła 
św. Krzyża w Warszawie; kazanie z Kra- 
kowa 

11.07 Svpnał czasu 

12.30 Flejnał 

LAS Wiadomości metey"olngiczne 

205 Przegląd teatralny 


12.15 i 13.15 Trzeci poranek muzyczny w | 12.10 


wykonaniu orkiestry filharmonicznej pod 
dyr. F. Rybickiego 


W przerwie około g. 13.00: „świt, 


dzień ł noc we Wrocławiu* — wygł. j. | L5.BU 


Tuwan 

100 Transmisja z Łodzi 

1500 „O znaczeniu szkoły rolniczej 
(pogadanka dla młodzieży wiej 
wygł. | Krzyszcząk f 

1S9 „Orkiestra harmonistów gra“ (zespół 

'barskiego i Kozłowskiego — płyty) 

15 25 Przegląd rynków produktów rolnych”, 

wygł. S. Prus-Wiśniewski 

15.385 Utwory na cytrze — solo (płyty) 

15.45 Pogadanka wiejska p.t. „Wychów cie- 
lat“ — wygł. insp W. Szczekin-Krotow 

16.00 „Upał”, nowela morska M. Jarosław= 
skiego 

16.20 Recital śpiewaczy S. Benoni 

1645 „Nasza Mama” — opowiadanie dia 
dzieci, pióra E. Zarembiny 

17.00 Muzyka do tańca 

17.50 „Dookoła książek o teatrze" — wygt. 
red. E. Świerczewski 

18.00 Teatr Wyobraźni nadaje słuchowisko 
pt. „Jubilat“ — Arnolda Wilnera 

18.45 Żvcie młodzieży 

19.00 Koncert orkiestry P. R. pod dyr. SŁ. 
Namysłowskiego 

198.45 Procram na dzień następny 

'9.50 Felieton aktualny 

*0.00 Na wesołej lwowskiej fali 

0,30 Dziennik wieczorny 

10.40 Wiadomości sportowe ze wszystkich 
roznłośni P. R. 

0.55 Skrzynka pocztowa techniczna — 0- 
mówi red. W, Frenkiel 

*1.10 Koncert reklamowy 

1.30 1 2710 Transmisje z Pudapesztu. — 
Wieczór onerctek wegierskich 

W. przerwie około godz. 22.00: Jak 


prarmiecmv w Polsce? 


dla wsi“ 
skiej) — 
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ŁÓDZ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
15.00 Felłeton 0 
Gunikowski 
15.45 Skrzynka strzelecka 


PONIEDZIAŁEK, dnia 18 lutego. 


RASZYN. 


Pleśń poranna 

Muzyka z płyt 

Gimnastyka 

D.c. myzyki z płyt 

Dziennik poranny 

D.c. muzyki z płyt 

Chwiłka pań domu 
Zapowiedź programu 
Koncert reklamowy 

Sygnał czasu 

Hejnał 

Wiadomości meteorologiczne 
Przegląd prasy polskiej 
Koncert kwintetu salonowego 


- 


A. 


Fla- 
to 
13.00 


13.05 


Dziennik południowy 

Muzyka popularna z płyt 
Wiadomosci o $ksporcie polskim 
Przegląd giełdowy 

Muzyka lekka w wykonaniu orkiestry 
R. pod dyr, Stan. Nawrota 

Lekcja języka niemieckiego ze Lwo- 


1535 
15 45 
P 


16.45 


wa 

17.00 Recital spiewaczy M. Fiorenza 

17.25 Skrzynka pocztowa — omówi dt M. 
Stępowski 

17.85 Muzyka lekka z płyt 

17.50 Odczyt z Torunia 

18.00 Skrzynka pocztowa rolnicza == omó- 
wi inż, W. Tarkowski 

158.10 Przegląd filmowy 

8.15 Koncert kameralny z Krakowa 

8.48 Opowiadanie dla dzieci z Wilna 

9 

9. 


00 Audycja żołnierska 

25 Chwilka społeczna 

80 „Pachnąca wyspa — Korsyka" (fel- 

jeton) — wygt. red. St. Poraj 

19.45 Program na dzien następny 

19.50 Wiadomości sportowe 

20.00 Koncert polskiej kapeli ludowej Dzier- 
żanowskiego 1 Suchockiego 

20.45 Dziennik wieczorny 

20.55 Tak pracujemy w Polsce? 

21.00 Koncert symfoniczny w wykonariu 

orkiestry symfonicznej P. R. pod dyr. G. 

Fitelberga 


4. 
. 


1 
j 
1 
1 
1 


21.45 „Mózg — naicudowniejszy narzad“, 


wygł. dr P. Słomiński 
22.00 Koncert reklamowy 


22.15 Muzyka taneczna 
2300 Wiadomości meteorologiczne dla ko- 


murskacji lotniczej 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
17.25 Muzyka z płyt 


|1800 Muzyka z pivt 


300 Wiadomości meteorologiczne dla ko- 158.10 Repertuar teatrów 


munikarcii Intniczej 


28.00—239.90 Muzyka salonowa z płyt 


("> 


56 Wiadomości sportowe lokalne 
i SEZ 


a 
~ 


CHORY ŻOŁĄDEK 


JEST NIERAZ POWODEM POWSTAWANIA 


sq dobrym środkiem dla uregulowania żołądku, usuwają 


Bebedont-$zofmana 


Łodzi — wygł. red. Cz. 


NAJROZMAITSZYCH CHORÓB, 
GOR HARCU Dra LAUERA 


lagodnym naturalnym źrodkiem przeczyszczo* 
ja substancje gnilne, zatruwające organizme 


ZIOŁA Z GORHARCU Dra LAUERA AA 
stosowane również przy cierpieniach wątroby, nerek, kamiem konk 
żółciowych i hemoroidach są chętnie przyjmowane przez chorych» : 


Zabitym okazał się starszy torowy 45 
letni józef Lemańczyk. Rano około godź 
8.30  Lemańczyk pełnił służbę na toffć 
Gdy zbliżał się z Chojnic pociąg osoboWi 
zdążający do Berlina, Lemańczyk zszedł £ 
lewego toru na prawy. Silna mgla i wisi 
sprawiły że nieszczęsny kolejarz nie zał” 


ważył zbliżającego stę z przeciwnego KIEJĘ Wzięli : 
runku pociągu towarowego. Kota pociągi w lic 
odcięły mu od tułowia głowę, ręce i nö 


Na głowie nosił tragicznie zmarły 
niki, wskutek czego nie mógł  dokladalć 
słyszeć huku zbliżającego się pociągu. 
mańczyk osierocił żonę z 7.gicm niejetnichfe 
dzieci. 


Z SGAC « m 


Najlepszy Środek na nerwy: 


Znakomity neurolog warszawski dr R 
zapytany raz w towarzystwie, jaki iest 
lepszy środek na nerwy, odpowiedział: A 

— Milion złotych gotówką. Jest to M 
dek uniwersalny, M 

Wszyscy wybuchnęli śmiechem. Zac 
się targować. 

— Zpgodziłbym się na pół miljona 

— A ja na ćw'erć. 

—A ja na 50.000. 

— A la na 10.000. r 

Rzeczywiście. W dzisiejszych cezasi 
kłopotów i trosk każda gotówka działa M% 
słychanie kojąco na wszelkie dolegliwo 
nerwowe, p 

— Tylko która apteka wydaje to 16K 
stwo? 

— Aptek takich jest wiele w całej P 
sce. To kolektury loteryjne. Jeden może ed 
stać mniefszą porcie, drugi wiekszą, a K 
dostanie całą dozę w postaci miljona 

— A kedy? f 

— Niektórzy muszą czekać przez cry 
klasy, niektórzy jednak otrzymają już e 
stwo 19 lutego, to znaczy w dniu rozpo 


| 
| 


cia ciągnienia l-ej klasy. W każdym R w 
więcej niż co drugi otrzyma, Pi not 
— A więc czekamy. Otri 


— Tylko nie z próżnemi rękami. Be% 
cepty lekarstwa s'e nie wydaje, a rece 
'est los do 32 loterii klasowej Trza 
zawczasu ktpić, bo może zbraknać. (W 


Chora wątroba 


uatruwa organ' zm 
Zaburzenia w funkcjonowaniu wątroby I m 
ci powodują zatrucie organizmu a na 
tle szereg najrozmaitszych chorób. 13 
Zioła magistra Wolskiego „Billosa” F] 
wierające rośliny egzotyczne Combretuf" 
Boldo, pobudzają wątrobę do właściwej P 
cy, a stosowane przy cierpieniach wą oot 
kamieniach żółciowych oraz żółtaczce 
należyte wyniki, p 
sA 


Zioła ze znak. ochr, „BILLO „pł 


do nabycia w upiekach | drogerjach (składach spiec? 
Wytwórnia Maglnier E. Wolski, Warszawa, Złoto M 


SKOK Z WYSOKOŚCI 8000 METRÓW: 


Jeden ze słynnych lotników dokonał bi 
zwykle śmiałego wyczynu, skacząc z ZAW cy 
nej wysokości 8.000 metrów przy pO 
spadochronu. Pierwsze 1000 metrów ży 
dług jego własnej relacji — spadał w, Poj 
cji i głową na dół, przyczem zanim ostat 
odległość 500 metrów ponad ziemią: obi 
cał się w kółko jakgdyby krążek do gk 

p 


swej osi, dopiero przy 200 metrach 
nął za sznur, powodując rozpięcie Spade 


chronu, Obawiał się wprawdzie gwa 

go uderzenia o ziemię, wylądował jedn 0 
szczęśliwie, gdyż od watrzasu uchroniły wyj 
nodeszwy i obcasy ze skóry gumo 


Berson = Okma. (Wr) 


a 


zy, C 


ler, 


Nr. 47 ZCKHO 


Str. 5 


|Co nas po pracy rozweseli ? 


NADAJE NE 


cista droga; wiecz.; Ten i tamten 

Teatw Popularny (Ogrodowa 18) -— 
Z nędzy do pieniędzy 

Teatr Popularny w sali Geyera (Piofr 
kowska 295) == Dorina 

Adria — Młody las 

Amor — Rewia: U nas najweselej; na 
ekranie: Książę Baubaule 


zy! 


| marss |  Bratnła Strzecha — Hrabia Monte Chri- 
itępującą | sto 
8 nu Casino — Muszę być młody! 
Corso — 1. Szpież Nr. 18; II. Bunt w 
Szanghaju 
Czary — Í. Pat i Patachon jako kompo- 
Wypróbuj zytorzy; (l. Dziś żyjemy 
à dziś wieczór Dom Ludowy — Pieśniarz Warszawy 
HIERD Europa =- Czartña perla 
. jeszcze | 
wpłacą Grand - Kino — Bal w Savóyu 
Żwir- ten przepis Metro — Młody las 
c 1935 specjalisty Mimoza — Czy Lucyna to dziewczyna? 


Miraż —. Markiza Yórisaka 


hmiast Drei temu cndownemu wynalaz- Ludówy -= Pieśniarz Warszawy 
| + amórczczki mogą być usunięte, se = gemy 
15-g0 Gnora może odzyskać swe młodzieńcze E Aa a 


Przedwiośnie — |ch noce 
Rakieta — Wielkie wydarzenie 


Zachęta —- I. Burza; Il. Parada sportowa 


KO, 
Sanka już dauno stwierdziła, iè zanik pewnych 
Diu składników w skórze powoduje smar- 


ż te cenńe składniki mogą być przy: | skóra może być odżywiona na Czerwońym Plącu w Moskwie: 
| "one skórze wedlug metody Profesora Uni- brzydka zaś care dów owa się Ai Tas. Ii, Paryskie szaleństwa 
a ielu Wiedońskiego, D-ro Stejskal. „Biocel*, Spróbuj dziś wieczór jeszcze Odźywczego Krema | 
Ma podstawia żyjących komórek, otrzymany | lokalon Biocel. Już w krótkim czasie sposteze- | WINSZUJEMY 
ikóry starannie wybranych młodych źwie: | żeśz zdumiewającą zmianę w jasności i tańe | NSZUJE 
h ściśle wedłag przepisu D-ra Stejskal, jest | źości Twej cery. Regularn 


e stosowanie tegę Jutro: Maksymowi 


parny w Odżywczym Kremla Tokalon, koloru | Odźgwczego Kremt ad nè f'schód słońca £ 
vA ÓR wego, Przcz stosowanie go, strrcza, awiędia wszelkie Sasokiwnańw, zy draż — W schód sloñca 90 i | 1055 E 
HOROS, c | Zachód słóńca 16,53 » 
Jługość dnia 10,07 - AP 
JERA | Prococć dala 10,07 MM Pięciolecie Rozgłośni Łódzkiej, Summ 
, usuwoją  |/ÓNKURS NA SZTUKĘ TEATRALNĄ. WALNE ZEBRANE L. O. P. P. Przybyło dnia 2,12 | & R a 9 Rega | i b. 
eczyszcros Światowy Związek (dawniej Rada Orga- NA POWIAT ŁóDZKI, Tydzień 7 Pięć lat radjofonii łódzkiej, która od chwi hasaa 2 „rocznie Przez pierwszy 3-letni o= 
organizm tyjna) Polaków z Zagranicy zawiadamia w sali Zw. Nauczycielstwa Polskiego, | > . 4 iarain Pa jut Weseikie Slktja | Kres Dog PROSZĄ właśnych stałych 
ge względu na złożenie w terminie do| Andrzeia 4, odbyło się walne zebranie Lódz- Co z otować utro na obi niemowlęctwa i obecnie wkracza w wiek | audycyj. które ograniczały się do komhunika- 
i ko" pł j ) € 5 
I stycznia r.b. zbyt małej ilości prac, | kiezo Obwodu Powiatowego LOPP w Łodzi. Kabućrni >» Wwiatiae n »Mmeski“ — to okres eksperymentalnych po-= | tów gospodarczych, wiadomości bieżących, 
k, kamienł Min kónk sztukę lub widowisk at paproci rj 5 s - apuśmiak z kiełbasą, gulasz kartofel APTAEK" arów i wał 
ać choryche al n ursu na SZIUKĘ IUD W GOWISKO Zebranie zagaił inspektor szkolny na poe] "mie budyń a ńc asai szukiwanń dróg do serc i dusz licznych rzesz | końcertów życzeń i skrzynki pocztowej. 
e „lie dlą dzieci I młódzieży polskiej za-| wiąt łezki jl. Ochędalski, jako wiceprtczes, “OMi budyn pomaraficzowy. oai ale amainca sie dke yśłi "m obecnie, w chwili edy me 
pią zostaje przedłużony do dnia 31-go|ŁOPLOPP. zaoniszaiać > czeGódaj. | słuchaczy, to stale wzmagająca się dkcja jeśli zatem obecnie, w chwili gdy mamy 
AAC 1985 r. ? czącego dra E. Mytakówakiech im > r. kulturalna, obsługujaca wszystkie odcinki | ża sobą już 5 lat pracy, pokusimy się © pe- 
Nagrody: I — 2000 zt, W — 1500 zł. | asesorów kpi. K. zarneckiego i p. Orzeli- | WYTWÓRCOM KRAJOWYM I KUPIE- | zbiorowego życia, wną syntezę działalności naszej stacji w 
a i ka, zaś na protokólanta p. |. Rerycha, po- CTWU POD ROZWAGĘ. W. związku z jubileuszem dziedzinie produkcji własnej 


naszej róż 


s= 1000 z? 
ki Zalnteresowanym bliższych informacyj 
"Ul referat oświaty pozidszkolnej Świa» 


ERO Zw. Polaków z Zagranicy == War 
2, ul. Mazowiecka 1. 

' torowy 4 

około gó 

tbe na to 


iLĄDEOWNICY WYTWÓRNI SPIRY TUSO- 
m] W ŁODZI W SZEREGACH L.O.P.P. 


iag osobowy W dniu 13 bm. z okazji odbywającego 
zyk zszedł Ph Obecnie kursu obrony przeciwlotniczo - 


FWEJ odbyło się walne zgromadzenie ôr- 


mgła i wiaiipi 
rz nie zaude 
ciwnego kit 


1? 


icyjne Koła LOPP w wytwórni Polskie 
Monopolu Spirytusowego w Łodzi, w któ 
Wzięli udział wszyscy pracowmicy wy= 


czem przystąpiońo do porządku dziennego. 

Sprawozdanie ża tok 1934 odczytał Paw 
laczyk i zakomunikował zebranym, że jedy- 
nie Łódzki Obwód Powiatowy „OPP nia te- 
renie województwa łódzkiego wykonał bu- 
dżet z nadwyżką 21 procent, co zebrani przy 
jęfi oklaskami. 

Wybrano dwóch członków do zarządy, 
jako uzupełnienie, powołani zastali: insp, 
samorz. na pów. łódzki Wł. Grzybówski i 
kier. szk. pow. Nr, 1 w Chojnach E. Skow» 
roński. 

Dó komisji rewizyjnej weszli: komisarz 
KKO pów. łódzkiego E, Hertel, dr E, Mycz- 


W czasie ód 25 maja do 10 czerwca rb. 
odbędą się na Śląsku tradycyjne VI Targi 
Katowickie, urżądzane staraniem Śląskiego 
Towarzystwa Wystaw i Propagandy Go* 
spodarczej (Katowice, ulica Sławowa 14, 
tel. 800-71). 


z A A 


. wi badi 


Amun ah C amn uy a n Aan n w a | a M 


BILETY KOLEJOWE 


okręgowe 15<dniowe, miesięczne, 


4T. Jarzębowski 


to jednak 
przedewszysftkiem weźmiemy pod uwagę 0= 
kres ostatnich dwóch lat 
jeśli chodzi o słowo miówiom 
dewszystkiem poruszane były 
sprawy łódzkie, 
to z dziedziny historji, literatury, muzy” 
ki, geografji, ekonbmii, medycyny, higieny, 
pedagogiki, ogrodnictwa, zagadnień gospo- 
darczych, czy tó ż dziedziny Łodzi współeże- 
snej, komunikacji, samorządu, sportu, wycho- 
wania fizycznego i zagadnień społecznych 


głośni zwróciliśmy się do kierownika radjo= 
stacji łódzkiej, dyr. T. Jarzębowskiego, 
prośbą o udzielenie nam informacyj, doty- 
czących dotychczasowej działalności progra 
mowej rozgłośni i projektów na przyszłość 

— Luty 1933 roku — rozpoczyna dyr. 
- był dla łódzkieh miłośnie 


z 


to prze- 


tzy 


ków radja 

datą przełomową. 
Od tego dnia bowiem, w myśl postawienia 
dyrekcji Polskiego Radja w Warszawie, rozs 


i 4 i 4 A abońamentowe na 10 przejsždów głośnia łódzka rozpoczęła regularne nada- | Dorobek ponad 200 odczytów, felietonów i 
w , A 4 ść A 16 ; 4 p p zi 4 6d ` i è x 5 3 n j; Á z - 

<ota pociąg liczbie okało 360 osób rości ~t M ste x á rj or A sprzedaje bez żadnych dopłat wanie własnych odczytów i feljetonów w fi- | pogadanek, wygłoszonych przez ostatnie 
ręce Je ; ! wolnych wnioskach kpt. Czarnecki p va lata ie diferan n 
marty naust S LO.P.P. W ZWIĄZKU POŁOŻNYCH. dziękował w imieniu zebranych zarządowi WAGONS- LITS- COOK OE EA ZY O PEE RTE, se a it najoczywistasyet dowodain, że 
1 dokta dniu 20 b.m. (w środę) o godz. 18|za jego wydatną pracę oraz instruktorowi s CRP po o ASNC zmierzała do spotęgowa- 
PB epiki Stow. Urzędników Państwowych | obwodu powiatowego inż. A. Kamińskiemu ul. Piotrkowska 64, tol. 170-77 „PRAWDA W OCZY! ma słowa mówionego w radjo łódzkiem 
pociągu. ho Ul. Plotrkowskiej 157 roznócznie "się za sukcesy osiągnięte w dziedzinie szkolenia 


Rozgłośnia łódzka od pierwszej chwili 
stanęła w szeregu walczących o zdrowie dla 
swych współobywateli. „Dni przeciwgriż - 
licze”, „Dni przeciwdurowe”, „Tydzień wal- 
ki z rakiem'* — fo stałe ddpoczne generalne” W 
ofenzywy przeciwko strasźliwym choros 
bom — wspiera radjo łódzkie 

Na specjalną wźmiankę zasługuje stały! 
cykl odczytów p.t. „Na haryzoncie łód”kim", 
które w pierwszą niedzielę każdego miesiąca 
wygłasza red. Czesław Gumkowski, prezes 


(Na miarginesie niezwykłej książki). 

„Lwa są najbogatsze kraje na świecie 
Boliwja, gdzie skarby i€żą na drodze — i 
Polska, gdzie skarby feżą przy drodze”... 
Qio słowa wvbi'nego Hnansisty zagraaczne- 
BO, lającego na myśli nasze bogactwa na- 
turalne, A równoczćśnie w Polsce, z natury 
bogatej, żyje biedny naród. Jak to możliwe? 


Zapadkę tę tłumaczy ctodopiero wydana 
praca mgr. St. Waszaka „Prawda w oczy!” 
(podtytuł: U źródeł naszego bóstwa. Poz 
nań 1935). To niesłychanie aktualne wydaw 
nictwo zasługuje w pełni, by je przeczytał 


m nieietnićh 


zinny kurs informacyjny O. P, L. G.| O.P.L.G. 
związku, 


na terene powiatu łódzkiego. WY RA GA IM TES UŻY B LAB OM PE AA UE EA WS R 
Głonków 


Doktór 


m KLIN GER 


chor, seksualnych wenerycz- 
a nerwy: nych i skórnych 


Dr. med. 


M. TAUBENHAUS 


CHOROBY KOBIECE | AKUSZERJA 


Dr. med. 
S KRYNSKA 
aosiy GPa LeS- 


dr. AlAna 2. tel. 132-28, | Zgierska 11, Tel. 246-09| Sienkiewicza 34, Tel. 146-10|%090Wñie każdy Polak. | ea Dzieanikarzy. Chieżyty. të zak: 

awski Te 4d rzeja 2, tel. *2O. Przyjmuje od 4 — 8 wiecz. Rzecz czyta się 2 rosnącem zajnteresowa |Sze aktualne, zawsze nawskroś łódzkie, są 
laki, (ed muje od 9 — 11 i od 6 — 8 wiecz. przyjme od 11-—1 I od 3—4 popol. niem, co ułatwia potoczysty i jasny styl. | mocnym kontaktem rozgłośni z miastem 

cdzi r > 


Strona graficzna, mimo ceny zaledwie 50 gr. 
staranna. Adres wydawcy: Polska Liga Prze 
ciwałkoholowa, Poznań, ul, Podgórna 12-b 


NAPŁYW IZY NA KURSY 


Doktór 6 WOŁKOWYSKI 


przeprowadzi! się na wi. 


(egielnianą 11, tel. 238-02, 


Choroby weneryczne, moczopłclowe i skórne 


Przyjmuje od godz, 6—12, od 4—0%, w niedziele 
1 święta ód 9 — 1, 


P., WAJSKOPFOWA 


cieszą się 
zasłużoną popułarnością. 
Rozęłośnia nie zapomniała również o 
L.O. P dzieciach i za pośrednictwem red B. Ste- 
Na Kurs instruktorki Mi-e} kategorii LOPP: iańskiego rozmawia z ++ pni dwa razy % 
zapisało się zgórą 120 kandydatów, Wobec tak | miesiacu, Jak można wnosić z licznej koros- 
pówaźńeł liczby zgłoszeń Łódzki Obwód Miej- | pondencji, zadzierżgnęły się między 'strona- 
ski LOPP zamiast projektowanego jednego kur |mi bardzo zażyłe stosunki 
su wrichomi dwa kursy Mej katezocji. jeżeli chodzi o audycje muzyczne należy 


DR. MED. 


NIEWIĄŻSKI 
Chor, wenerycznych, skórnych 
n | ucknnalnych 


drzeja 5, telefon 159-40 
Kayjmaje od 8—1l rano i od 5—9 wiócz. 
W niedz. i święta ad 9—) pp, 


Doktór 


H. SZUMACHER 


DR. MED, 
Stefanja Rosenberg 
CHOR. DZIECI 


Bednarska 26 
(domy Z, U. P, U) Tel 151-48 
przyjmaje od 5—7 popoł. 


LEKARZ-DENTYSTA 
S WATNICKA 


hem. zacz 


miljona 


wd 
»vch CZAŚŚE 
ta działa NĄ 


dolegliwo” 


laje to teken 


TNRF Pierwsży z tych kursów rozpoczyna się w przedewszystkiem wymienić popularny u nas 
alei P IOROBY SKÓRNE I WENERYCZNE. | °” Piai eerd 107 "EA Näpi 65 dnia 20 lutego tib. o godz, 18-6 w lokalu Szkoły | koncért życzeń”, a następnie coraz częściej 
th „może d OWSKA 66. z" Ta; pd p: talot. 114. 62 ul, à noty ee soi në. 1 przy ul. dra Sztetlinga 24 w per tranemisje muzyki z Filharmonii 
'kszą, a Godzlennie oå $-—-12 rano pp 0d 7-—4 3 > p x A e iei N 7 ` Łodzi. j 
ilona. * niedziele | święta od 10—l w poł przyjmuje od 2—4, i od 7—8 wiecz. (Róg Lubels i). fr P at Wykłady odbywać się będą w poniedziałki, Ostatnie dwa láta były okresem, w Cza- 
ai wody + anA taż PGA z. t6-ej Sie którego Łódź córaz częściej odzywała 
j Doktór Dr. med. gg | Stody i piątki każdego tygodnia od godz. cj | SIE ę l 
przez ct Lecznica WIDZEW TAn słę na wszystkich stacjach połskich, współ- 
aja iuż eż] W, t AGUNOWSKI LEWITTER PP do Zl-ej 


niu rozpo? 


ecjalistów I gabinet 
każdym t% 


lekarży 
entystyczny. 
Rokicińska 47, tel. 234-44 


pracując w programie ogólnopolskim 


Kandydaci przyjęci na pierwszy kurs otrzi W i 1 
Bardzo być może, że nie osiągnęliśmy je- 


małi imienne zaproszenia. 


akusser - giaekolog 
przyjmuje ul. SIENKIEWICZA 6 


thorób wanorycznych, sóksualnych I skórnych 
Cabinet Rocatgono-l świaiłoloczalczy) 


; , i sźcze właściwego rczwitatu w naszej dzia- 
Piotrkowska 70, tel. 181-83 od 6 — 8 wiacz Wizyty na mieście. Anali Uruchomienie drugiego kursu nastąpi w naj |SŻCZE v g j 
# nipay ze y zg lekarskie. i ` Wer me > : 3 So 
cami. Bet j Mh. 04 8,30 do 10 30 rano, od I do 7.30 pp, I od © do iu. RZGOWSKA 157 (Chojny) Słacja zapoblegawcćża. Zabiegi kostfetyszne bliższym czósię, Lista zgłoszeń została iż zam łalności, mimo fo jednak jest pocieszającem, 
je, a receh Š viecz. W siedziete | bwigta od 10 f do 1 pp: od 4-6 p. p tel 197-25, Czynna od Sraae dò 8 wiecz. Porada 3złote| kniętà: ama 26 Myśli te konkretyzują się i dalszy okres 
cl. Trze —— 


(W n 


knać. 
m. 


pfacy powinien przynieść nowe warfośct 
MEBLE, sypialnie, brzoza, piramida, ró- | Aby osiągnąć je opracowujemy obecnie no- 
ża orzech. dąb, garderoby, łóżka, stoły |wY plan słowa mówionego, zakrojómy na 
krzesła, kredensy gabinety stylowe itd. |Szoroką skalę, a ujętego w cykle różnych 
sprzedaje tanio na raty, zamienia: stofar | dziedzin | | 

nia K. Gałara, Warszawska 16, tel 231-850 Do współpracy tej zaprosimy najpowaź- 


L Li beskindowa 
choroby dzieci 


przeprowadziła się na ulicę 
zawadziką 22. telef. 114 - 39. 


Dr. wed, 
M. LEWINSONOWA 
OROBY WENERYCZNE I SKÓRNE 
(dla kobiet i dzieci) 
OWSKA 86, front Il p. Tel. 143-63. 
Przyjmuje od 11 — 1 i 4 — 6 pp. 


ER 


Dr. med. 
REICH 
Specjalista chorób sk bh, wene- 
e foo p deon i ych 

Południowa 28, tel. 201-93 


przyjmuje od 8—11 rano i od 56=R wiecz, 


Ceny lecznicowe, rzyjmuje od gods, 3—5 p.p. w niedziele i świeta od 9--1 oł ——— —— — niejszych pretegentów łódzkich, aby w ich 
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Czlowiek sam się zabija... 


Pościć zawsze — 


M KIEDY NIE DOPI$UJE APETYT, mmm 


Człowiek się zabiia, przeład 


prze pókarmowy 

żywienia i „kopie sobie grób zębami“ prze: 
niechiujne żucie pokarmów 

i ładowanie ich w nieodpowiednim czasie. 


Błęby w odżywianiu, na które 


ko z wyrazów tej zemsty natury jest opie 
szałoś 
cji. 

Gdy ktoś się zrani podczas wypadku 
chętnie się żali na swą dolegliwość, ale 


obstrukcji ludzie milczą, nie lubią o niej mö- 


wić. Wstydzą się obstrukcji, tak jakby zwią- 
zana była z przestępstwem, nadużyciem. O 
tyle mają oni rację, że istotnie droga do ob- 
strukcji prowadzi przez nadużycie  pokar- 
mów, Niestety, na tej błędnej drodze jest 
większość naszych bliźnich, to też obstruk= 
cja jest cierpieniem 


ogromnie rozpowszechnionem. 

Czy ciężkiem cierpieniem? 

Bardzo ciężkiem! I bardzo grożnem! —- 
Opieszałość przewodu 
Źródłem wielu chorób z rakiem i gruźlicą 
na czele. Dlatego też należy ją 

zwalczać wszelkiemi środkami, 
Gdy nie jest zastarzała, gdy dopiero zaczy* 
na się objawiać, należy z nią walczyć ener- 
gicznie i wytrwale, bo gdy się to cierpienie 
zaniedba, nawet najlepsi lekarze mogą mieć 
wielką trudność w doprowadzeniu organiz- 
mu do pełnej sprawności, 

jak się objawia obstrukcja i jakie są jej 
skułki — o tem rozwodziliśmy się już ob- 
szernie, Dodamy tylko, że jest ona objawem, 
który należy rozpatrywać nietylko od stro- 
ny kiszek. Opieszałość ruchu robaczkowe- 
go w kiszkach wiąże się prawie zawsze 

z ogólną opieszałością 
funkcyj całego organizmu. Jeśli więc chce 
się zwalczać obstrukcję, należy pobudzić do 
żywej działalności cały nasz organizm. 

Obstrukcja wynika prawie wyłącznie z 
tego powodu, że kiszki nasze nie mogą nas 
dąży: usuwaniem swej 


zawartości i za= 


ZWTAaCa- 
liśmy już uwagę wielokrotnie, mszczą się bar 
dzo surowo na lekkomyślnych. Jednym tyi- 


kiszek, znana pod nazwą 3 


o 


pokarmowego jest 


owując swój czynają się opóźniać. Tworzą się zaległości 
iadmierną ilością po- początkowo mało dostrzegalne (t. zw. ukry- 
zita obstrukcja, polęgająca na niepełnem 0- 
|próżnianiu kiszek), ale powoli zaległości te 
rosną, ruch robaczkowy, nie mogąc spro- 
stać zadaniu, staje się coraz bardziej opie- 
szały i wkońcu dochodzi do obstrukcji wy» 
rażnej, pełnej, gdy cierpiący coraz mniej ma 
szans na to, aby kiszki opróżniały się nor- 
malnie o własnych siłach. Taki smutny stan 


rzeczy trwać 
może dość długo, 


chorobę wątroby, kamienie nerkowe, 
żółciowe, dolegliwości serca, choroby nerek, 
wypadanie włosów, gruźlica, rak i t. d. 

Gdy ktoś ma obstrukcję zastarzałą, od 
wszelkich rad się powstrzymujemy, gdyż w 
takich wypadkach kompetentny jest tylko 
lekarz, który dokładnie zda sobie sprawę ze 
stanu organizmu chorego. Dla osób pozor- 
nie zdrowych, obserwujących u siebie opóź- 
nienia w opróżnianiu, damy radę ogólną: 
pobudzić do żywej działalności cały orga- 
nizm! 

Przedewszystkiem zwrócić uwagę na po 
wietrze i trakłować je jak jeden z 

materjałów trawiących, 

narówni ze śliną, sokiem żołądkowym i t.d. 
Bez powietrza niema trawienia. Kto ograni- 
czą ilość zużytego przez płuca powietrza, 
musi jednocześnie znacznie ograniczyć ilośc 
spożywanych pokarmów, Należy więc uży- 
wać spaceru, ruchu. Dobrze też robić sobie 
kąpiel płuc, polegającą na serji długich i 
głębokich wdechów i wydechów. Tylko je- 
dna uwaga: ćwiczenia takie można powtó- 
rzyć w ciągu dnia parokrotnie, ale nie po- 
winny one trwać dłużej jak 5 minut, a co 
ważniejsze: wdychanie i wydychanie musi 
być powolne! 

Nie należy zapominać, że obstrukcja mo- 
Że pochodzić także z niedostatecznej ilości 
wody w organiźmie i dlatego należy zaopa- 
trywać organizm w dostateczną jej ilość, 

Gdy ktoś cierpi na opieszałość kiszek od 
czasu do czasu, powinien pościć, nie w 


yrze- 


CO EEE 


Trumna z z koścmi ś 


Znany badacz francuski 
dokonał na zamku de la 
(Deux-Sevres) 

bardzo cennego odkrycia. 
Oto, kopiąc pod kaplicą zamkową, na“ 
trafił na trumnę z kośćmi św. Wiktora. 


ks, Mermet 
Rochefaton 


p A 


pod kaplicą zamkową 


w. Wiktora 


Jak świadczy napis na trumnie relikwie 
te pochodzą z daru Papieża Grzegorza 
XVI-go i zostełv w r. 1833 przewiezio- 
nę ze Rzymu przez p. Eutichamps. Po- 
czem zapomniano zupełnie o miejscu, w 
któremm je złożono. 


Proroczy sen młodego kompozytora. 
HE o TERAN 


Henryk Marschner, znany kompozy- 
tor niemiecki w swych młodzieńczych 
latach miał — 

niezmiernie charakterystyczny sen. 

Stanowisko głównego dyrygenta ope 
rv w Dreźnie zajmował w owym czasie 
słynny kompozytor Karol Maria von 
Weber. Razu pewnego otrzymał on par 
tvturę nieznanej opery, napisanej przez 
nieznanego kompozytora. Opera nosiła 
tytuł: „Henryk 1V. i d'Aubigny". Auto- 
rem jej byl wówczas 15-letni Marschner, 


PODSŁUCHANE 


WYLECZONY. 

Lekarz zakłądu umysłowo - chorych do 
pacjenta - Moj człecze, możecie już wró- 
kić do domu do swojej żony. 

Pacjent: — Czy pan doktór uważa mnie 
jeszcze ciągle za warjata? 


ZWIERZENIA. 

Narzeczony (po pierwszym pocałunku): 
"— Chcę być uczciwym wobec ciebie i muszę 
ci wyznać, że nie jesteś pierwszą, którą ca- 
tuje! 

Narzeczona: 


— Ja też muszę ci powie- 
dzieć, że ci jeszcze dużo brakuje do dosko- 
nałości 
POCIĄGAJĄCA REKLAMA. 
„Na ogólne żądanie wykładam od dziś 
dnia w mej restauracji książkę zażaleń“ 


W DOBIE KRYZYSU. 


— Jak pani, idzie pański sklep z arty- 


Losy nieznanej opery, 


wił w Preszburgu w gościnie u pewne- 
go hrabiego, który interesował się jego 
talentem. 
myślał o swei operze, leżącej na biurku 
dyrekcii opery drezdeńskiej. W nocy na 
13 lipca śniło się Marschnerowi, że jego 
dzieło wystawiła opera w Dreźnie. Wi- 
dział Webera stojącego przy pulpicie i 
przeżywa? we śnie 
końca swe dzieło operowe, wystawione 
przez nadworny teatr w Dreźnie. 


ner o wszystkiem swej matce, a w kil- 
ka dni później otrzymał od Webera list 
z wiadomością, że wreszcie w dniu 13 
lipca opera „Henryk IV. i d'Aubigny‘ zo 
stała 
skiej, 


w zupełności 


Weberowi podobała sie ta opera i 
przyłał ją do wykonania, 
które jednak ciągle odraczano ze wzglę 
dów technicznych, 

W lecie tego samego roku młody 
Marschner, zjawił się osobiście u We- 
bera w. Dreźnie, ale stwierdził, że wiel- 
ki dyrygent ma szczere i głębokie uzna- 
nie dla jego talentu. 

Odnośnie do wystawienia przyjętej 
opery, nie mógł Weber dać młodzieńco 
wi Żadnej wiążącej obietnicy. Marsch- 
ner machnął ręką na swą operę. a wie- 
czorem udał sie na przedstawienie ope- 
ry Rossiniego, która kierowana przez 
Webera wywarła na Marschnera 

wielkie wrażenie, 
W dwa lata później Marschner ba- 


Zajętyv innemi sprawami. ani 
od poczatku aż do 


Na drugi dzień opowiedział Marsch- 


wystawiona na scenie drezdeń- 


Opis tego przedstawienia zgadzał się 


kiłami spożywczemi? — pyta jeden kupiec. 22 ze sennem przeżyciem 
— Nędznie, człowiek musi sam wszystko mae Nebe A iS Ak 3 | 
zjadać. A jak panu idzie czytelnia? — pyta RZ COC, SYN MOES TOrA 


drugi. 

- Też kiepsko. Człowiek musi wszyst- 
ko sam czytać 
To wy 
wirąca się trzeci kupiec, — bo ja mam... za- 
kład pogrzebowy 


= macie jeszcze szczęście — 


swej monografii o wielkim ojcu, opisuje 
tę senną wizję Marschnera i stwierdza, 
że ołciec dowiedziawszy się o niej, jako 
człowiek przesądny tak sie nia przejął, 
iż uważał Marschnera poprostu za część 
swej własnej istoty. 


:0 —— 


aź wreszcie organizm ujawnia dalsze braki: 
lub 


ECHO 


powinna trwać przynajmniej 30 godzin (dw 

noce i jeden dzień), przyczem jeśli ktoś tri 

dno znosi głód, powinien odżywiać się 
sokami z warzyw lub owoców, 


stałych. 

Rano, zaraz po obudzeniu, powinno si 
drobnemi łykami 
wody surowej i parę minut poleżeć. 

Należy starannie i dokładnie żuć, przy 


który pobudza kiszki do pracy. 


o ile możności, skończyć. 


la dziennie spożyć człowiekowi 
tylko 
50 gramów mięsa, 


lennicy przyrodolecznictwa, powinien się od 


wskazana, Tylko niektóre dni tygodnia mo- 
że on uczynić „mięsnemi” 

Codzień należy pobudzić krwioobieg w 
skórze przez oblanie się zimną wodą w ca- 
łości lub do połowy. Dobrze przytem 

myć nogi chłodną wodą. 
Przy osuszaniu można się natrzeć szorstkim 
ręcznikiem, a pozatem stosować masaż, 

Po myciu dobrze jest przez 5—15 minut 
zająć się gimnastyką z uwzględnieniem mię- 
śni brzucha, 

Wąjccie korzystać jaknajwięcej z kąpieli 
powićtrznych i słonecznych, przyczem z tych 
ostatnich z należną rozwagą. 

Na noc jadać jaknajmniej (najlepiej o- 
graniczyć się do szklanki surowej wody). 
W, razie głodu — do surowych owoców 1 

pościć zawsze, 
gdy nie dopisuje apetyt 

Starać się mieć dobry humor, a zwłaszcza 
nie kwasić się przed posiłkami i przed snem 

Ta wszystko! 

Kto dla zwalczania obstrukcji wykona 
ten program, napewno bedzie miał dość e- 
nergji, aby ją zwalczyć i „nie kopać sobie 
p zębami”. 
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A tom się świetnie zabawił 

na tym przemiłym wieczorze — 
a zresztą wszyscy szaleli, 
więc nikt się skarżyć nie może, 


Alkohol lał się strugami — 
czy ktoś mi głowę obetnie, 
że wiem, iż obaj Staśkowie 
jak nigdy wlali się setnie. 


Gdy jeden mówił o gwiazdach, 
drugi drwił z niego, że kiwa, 
wypił sto wódek, lecz jedna 
zwaliła bombka go piwa. 


Na sali nastrój był cudny, 
gadali wciąż jubilaci... 

pan Władek słuchał i myśle 
kto za to wszystko zapłaci.. 


Wszystkim do głowy uderzył 
koniak zmieszany z wódeczką, 
mecenas srogi pił nawet 
i pani Zosia z Kropeczką. 

Tak w 


wznosi toasty i 


a jutro?.... Katzeniamerek!.... 


kając się przy tem płynów. Taka głodówk 


powstrzymując się zupełnie od pokarmów 


czem na pierwsze śniadanie spożywać chleb 
razowy, niezbyt świeży, gdyż jest to pokarm, 
Wogóle z 
białem, „delikatnem'* pieczywem należałoby 


Nie przeładowywać się białkiem zwierzę- 
cem (mięso, ryby, jaja). Dr Pauchet pozwa- 
zdrowemu 


co odpowiada jednemu serdelkowi. Człowiek 
o opieszałych kiszkach, jak dowodzą zwo- 


mięsa trzymać zdaleka, to też nawet porcja 
serdelkowa na codzień byłaby dla niego nic- 


ju Sylo į będzie, 


kto pije — w głowie ma szmerek, 


wości i studjów lekarzy, 
małe nóżki i 
bardzo grube ręce. 


a 
ie 
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6-letnią siostrzyczka. 
Zato jego babka odznaczała się olbrzy - 
mią tuszą. Już w 8-ym roku życia ważyła 


Posterunek poli 


Jak już donosiliśmy ostatnią sensacją 
Londynu jest autożyro. unoszące się 
nad City i wiszące godzinami całemi 
nad niem, iakzgdyby było przywiązane 

na nitce do nieba, 
Aeroplan tvpu autożyro należy do Scot- 
land Yardu i używany jest jako posteru 
nek obserwacyjny dia regulowania ko- 
munikacji w śródmieściu, Regulacia ru- 
chu w Londynie. zwłaszcza w City, 
należy do najtrudniejszych zadań, jakie 
ma przed sobą policja. Z inicjatywy mi- 
nistra Iore-Belisha, który przejawił już 
duże drobnych chęci i wprowadził w ży 
cie śmiałe pomysły, postanowiono wpro 
wedzić stary posterunek „na niebie”, o 
ile się tak wvrazić można. wychodzac 
ze słusznego założenia. iż przy tak wiel 
kim ruchu pojazdów. jiaki jest w mieś- 
cie, regulacia da się przepowadzić tylko 
w tym wypadku, jeśli widnokrąg regu” 
luiacego ruch posterunku bedzie obeimo 
wał nietylko jeden róg ulicy, czy nawet 


Dziwaczny iezyk 
mru 


Mowa ludzka, dająca możność porozu 
mienia się wzajemnego; rozumienia naj- 
bardziej nawet subtelnych myśli, wyrażą 
tych słowem, jest tak wielkim naszy:n 

|skartcm, że największe nawet bogactwa 
miaterjalne nie zdołałyby go zastąpić. 
W szeregu stworzeń  najróżnorodniej: 
szych, jedynie człowiek posiada ten 
wielki przywilej używania mowy. Są 
wyorawdzie pew.e znaki porozumiewaw 


ę 


wypić szklankę chłodnej 


BANKIET. 


Przy stole wdzięczny koszyczek, 
każda z pań piękna, jak lala, 
chwytano często kieliszki, 

a ja śpiewałem trulla — lat... 


n 


którym coraz lepiej się porozumiewa 


Nikt przy kieliszku nię siada 
do debat ważnych į ankiet, 
dziś po tygodniu też powiem 
ircywesoły był bankiet! 


i 


A potem przyszedł pan Meyer 
fotograf znany i w ciszy, 
zajrzał pod czarną zasłonę, 
wszystkich umieścił na kliszy, 


kał te dzieci człowiek kulturalny, Zabř 
no je do kliniki i tam poddano zarówn” 
obie istoty: jak i ich język specjalnym ba 
daniom, a kto wje: może ta wyjątkow? 
gramatyka tak iście niezwykłego języł” 
okaże się bardzo ciekawa. 


izyczka znowu zagrała, 

rzy ładnej piosnce człek bryka 
ły tanga, skoczne oberki, 
'otem tańczono walczyka... 


Gdy zegar drugą wybija! 
wszystkich wypito już zdr 
bankiet się skońc “azedo 
kot czarny usiadł vie, 


dn 


śpiewa, 
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nie um cenić i należycie 7” o 
stać. 
ROM ie -e 
san Fur’ a 


Żywa bryła tluszcz 


EE Największy grubasek Świata, 


Lesie Bowles, największy grubas świąta ;3 centnary, 
liczy 2 latą i 9 miesięcy a waży 349 funtów 
Jest to synek pp. Bowlesów angielskiej 
pary małżeńskiej i stanowi przedmiot cieka 
Kawaler ten ma 


Kości ma względnie normalne „ale oblepione 
bryłami tłuszczu. Rodzice jego są zupełnie 
normalni, tak samo pięcioletni braciszek i 


Reglilowanie ruchu z autożyra, 


Osobliwe odkrycie w głuchym zakątku. 


ną. 


kiem jakichś nienormalności fizyczay? 
będzie pozbawiony 


cji, w najgłuchszym jakimś zakątku, 0% 
kąd niemal nie docierała 
istota, prócz zamieszkującej tam jedyne 
'odziay, składającej 
dwojga dzieci. Rodzice jednak dzięki 24 
niedbaniu czy wyjątkowych okoliczii 
ści, nie dbali o swoje dzieci i nie przeby! 
wali z nimi. 
musiały przecież te nieszczęśliwe dzić” 
ci porozumiewać się 


Instyakt przecież im wskazywa!, że Mm 
gą wyrażać nawzajem swoje myśli i pff 
gnienia. Słyszały może zresztą bardzi 
ograniczoną ilość słów i zwrotów, przy 
pcmocy których w rzadkich wypadkach 
|raczyli rodzice obdarzyć łaskawie sw” 
zaniedbane dzieci. Ale to była, niestety: 
|kropla w morzu, Cóż więc dzieci maii 
czynić, Oto tworzą sobie same własa” 


zyk, którym mówią 
dwie te małe istoty, opuszczone, zanić 
bane: przez własnych nawet rodziców: 
lecz nie zaniedbane przez naturę, któr 
im dała możność 


i jakże niezmiernej wyższości człowiek 
nad ustrojem jednego z najwyższych c0 
ciażby gatunków zwierzęcych. 


wany. którego, niestety, 


Hr. 48 


brat ojca małego Lesliego 
mógł chodzić spowodu nadmiernej tuszy 

Znamiennem jest, że mały Leslie je I 
cje zupełnie normalne. Grubasek jest na 
zwyczaj silny. Biedak nie może biegać, 
pozatem jest zupełnie zdrów i wesołego 
sposobienia. Matka powiadała, że ra 
jej odesłać go do szpitala, lecz nie chce 
go uczynić, Oświadczyła, że jest dumna 4 
swego synka, który jest największym gm 


skiem świata. Chłopak według opowiada sę ae 
matki jest bardzo inteligentny na ma. On, 
wiek. | 


cyjny na...niebi 


skrzyżowanie kiiku ulic, lecz cała dzi 
nicę. Albowiem jeśli gdzieś następuje ŚL 
tamowanie ruchu, przywrócenie 


może nastąpić szybko tylko wów 

gdy obserwalor Żona kr 
dostrzeże ten punkt, ęc się 

w którym nastąpiło zahemowanie. na stol’: 


sterunkowy na rogu kilku przecznic 
dzi już tylko skutek czegoś, co się SW 
ło edzieindziej. dalej nie siega il 
wzrok. Objąć zgóry okiem całą sytlll 
cję, wypatrzęć odrazu miejsce, 
znajduje sie przyczyna zatoru. to mot 
uczynić tylko ten, kto zgóry obserW 
je i ogprnia duża szachownicę ulic. 


raz 


O 


Dlatego też z iniciatywy min konii Kobieta 
nikacji i zarządu City wprowadzono SEPSTO wy 
lv posterunek powietrzny, który pri] WYDOŻY: 


pomocy radioaparatu komunikuje sie 
wszęstkiemi posterunkami policyjne go druc 
na ulicy. Zadanie swoje wypełnia obsiiydko w 
wator z autożyro. wiszące nad GHP 
ku ogólnemu zadowoleniu. 

"nącem 


a = „ih 
dwo'ga dzielą”: 
| lormy 
| Nobięta 
SA, częst: 
ma się c; 
sodzi We 
iq Juani. 
Kobieta . 


Kobieta 
0 liter 


cze u zwierząt które uczeni naturaliść 
pilnie studjują i wysnuwają stąd czase”% 
wnioski co do zdolności tych czy © 
wych gatunków zwierzęcych w kier” 
ku pielęgnowania ograaiczonego stow 
nictwa, bo zawierającego tylko kilki 
zaledwie dźwięków nieartykulowanyd 
które mają coś oznaczać. Sami jedi 
przyznają, że to są objawy porozulni 
wania się 
bardzo nikłe 

i mową we właściwem tego Stowa zał 
czeniu tego zjawiska nazwać nie moż 


Co innego człowiek, Niech nawet sk 


daru wystaw iuti 


się, znajdzie przynajmniej sposoby gi Ody: 
stępcze, jak to porozumiewanie się #5 ihg 0 
przykład głuchoniemych na migi, się m 
W ostatnich dniach natrafiono na Gil z dod 
kiem osobliwe zjawisko, Oto, w Szw* Riesz? 


żadna ludz% 


się z rodziców 1 


n " R 
Pozostawione same sobit 


w jakiś sposób ze sobą. 


iepodobny do żadnego innego, język 


doprowadzają go do... doskonałości» JE 
na świecie tyikí 


używania rozumu i mowy 
Dziwnym zbiegiem wypadków, spo” 


Bądź co bądź, fakt ten jest jeszcze e 
ym objawem triumfu ducha ludzkieg” 


Myśl. rozum i mowa, skarb nieoszac? 
jakże czest 


Mr. 48 


A 
CZU 
LJ 


zo Lesliego 1 


= 


{i 


< Nazajutrz po ślubie pan Moniek spotkal 


aiis Z przyjaciółmi w kawiarni i westchnął 
noże biegać, 450. 

Ep = Wczoraj był ślub, a dziś już moja żo 
v i wesołego , 
ała, że radzo i tlice, żeby był rozwwód. 
hee 7 Dlaczego? 


lecz nie € 
jest p — Ọna twierdzi. że ja jestem sadysta. 
5 b grubi, Ty?! Przecież ty muchy nie uderzysz! 
jo BM się stało? 

ada 
1g Opow | — Wszystko dlatego, że ja uwierzytem 


KJ 
- 


fn. Onegdaj w nocy mnie się śniło, Ż 
| 5my po ślubie, Weszliśmy do sypialni 
Moja żona zaczęła się rozbierać.  Zdięła 

My i położyła na stolik, wyjęła zęby i po 
|; na stolik, zdjęła biust i położyła na 
ik, odkręciła prawą nogę i położyła na 
Uk. Potem się położyła do łóżka i powie 


a, 
ecz cala dzij 77 Pocałuj mnie! 
$ nastepuje A], Pałem nogę ze stolika'1 zacząłem ją 
rócenie tapy WAĆ. Potem złapałem ze stolika biust I 
iko wówczij sllem go ściskać. 
Żona krzyczy; „Całuj mnie” 
nkt, lęc się pytam: „Co jesteś ty? Czy to 
tiowanie. PARZa stolk czy to co ma łóżku?" 
przecznic M 
»Ś, co się SW 
e siega iij 
n całą sym p 
ieisce, gdy (C) D 4 
toru, to mosg 
ry obserwiiS 
nice ulic. 
v min konii Kobieta 20-letnia, to książka. która 
wadzono Snero wyszła z druku, po którą każdy 
który prij Wypożyczalni czy księgarni 
imikuie sie skwapliwie sięga 
| policyjneWy Ko drudzy nie ubiegli, czyta się ją 
vpełnia OWAE w oczekiwaniu sensacyjnego 


ca, 

Kobieta 30-letnia, to skończone arcy 
Velo literatury, które się czyta z nie- 
Macem zainteresowaniem od począt 


a sf 
ziet: 


© nad GM 


"GQ końca, rozkoszując się doskonało, 
M formy i bogactwem treści. 


Ku. $ Ubieta 40-letnia» to już pełna głębo 
d MI, często smutnych relleksyj książka 
i naturali się często jeszcze upajają zarówno 
stąd czasewPodzi Węrterzy, jak i doświadczeni 
tych czy PBH Juani. 

h w kie] Kobieta 50-letnfa, to 
onego słowĄ 

tylko kik 

kulowanyw 

Sami jedna 

porozuiniśp § Z 7 0O e 


) słowa zał 

ać nie moż 

t skul t teatru, że tak czyścisz palcem 

nawe! Rs? Powiedz mi, 

fizyczaydkeją> 

vysław ians a 

osoby 4 ytryn — tak I — 
|” Co znaczy tak? 


Wzorowy pedagog. 


— Hej ty Cytryn, czy chcesz Iść! dni żywota twego panie profesorz 
— "Tv głupi, tu nie trzeba tego 
czy ty umiesz | dodać. Uj, to ja mam robotę z taki-| 


Ty chamu$. 


Nogi były w porządku. 


Kłamstwo sennego widziadła, HEH "ci przerabiajacy gamy. 


— To co na łóżku. 

Żebym taki zd4ów był, że już wolałem 
pieścić to co na stoliku. Ale trudno. Pod- 
szedłem do tej rzesztki mojej żony i... w 
tym momencie się obudziłem, 


Nazajutrz odbył się ślub i przyszła 
prawdziwa noc poślubna. 

I się zaczęło zupełnie tak samo, jak to 
widziałem wę śnie. Moja żona najpierw 
zdjęła włosy, potem błust, potem wyjęła zę 
by 


Więc ja chciałem być usłużny i podbie- 
głem. żeby jej odkręcić nogę. 

em prawą nogę i zacząłem kręcić 
Moja żona podniosła wrzask, krzyk i zem- 
dlała. "45 

Przyleciał teść, teściowa i powiedzieli 
że ja jestem bandyta, sadysta i że chciałem 
ich córce urwać nogę- 

Okazało się, że ten idjotyczny sen kła. 
mał. Co do zębów, włosów i błustu wszyst 
ko się zgadzało. Ale co do nogi była omył 
ka. Nie prawa noga była sztuczna tylko 
prawe oko. Nogi były zupełnie w porządku. 


—0o— 


eta jak książka... 


Brak tylko daty wydania, F""Euxm= 


cenne niegdyś utwory, 
żyjące naogół minioną sławą; niekiedy 
tylko sięga się po nieliczne arcydzieła, 
których nie nadgryzł ząb czasu. 

Kobieta 60-letmia: toe mądrą ksiegi 
rodzaju: a) biblji, b) gramatyki, do któ 
rych prócz badaczy uciekają się nieraz 
nieliczni śmiertelnicy dla  pokrzepienią 
ducha lub z ciekawości. 

Kobieta 70-letnia to stare, szanowane 
rękopisy lub białe kruki, mające archi” 
walne zaaczęnie. 

Kobieta BO-letnia, to już rozsypujące 
się karty inkunabułów, _ 
pokazywane pod szkłem. 

Kobieta współczesna to efektowna 
książka —w bogato zdobionej oprawie 
— najczęściej bez datv wydania. 


—b—— 


pana Jajki. 


mi osłami! Sladaj! 
Zwraca się do drugiero: š 
— Powiedz mi Szwarckopf, ja- 


o sia Śl 
ai "Jk się mówi coś do mnie, to trzeba | kiego grzechu zrobili bracia Józefa, 
iono na ©ĄNAZ dodać "panie profesorze”. Ro że go sprzedali do niewollt. 
» w Szwójłltięsz? A teraz powiedz mi, do — Oni go sprzedali za tanio? 
zakątki doł t Rów powiedział do węża, który — A dlaczego Józef wyrwał się 
dna ludzi Wiódr Ewę? - i uciekł od Putyfary? 
am jedy — Przeklęty jestes pomlędzy| — Bo un był jeszcze głupi? 
wez aj zystkiemi zwierzętami, panie pro, — Dobrze masz piątkę. 
k dzięki AR" nt: k | 
okoliczni - =a nierstiach swoich się czo 

Ré będziesz, panie profesorze, 8, pomówimy też o kanalizacji! 
ię jeść będziesz po wszystkie 


| 


nie przeby 
same sobi 
śliwe dzie 


Dba. | h ~ - d k 
mi „«Westchnienie pod kanapą. 
mySN1I 
zdr ardzii ` - - Pa 
za DSJ Ucieczka przed mścicielem, MIH 
vypadkae W teatrze odbywało się przedstawie jląbko. Ja tylko sterczę tutaj, żeby się 
cawie swen ratować. Jestem zgubiony. Włosy stają 
t niestety” „Piękna, młoda artystka, Matiejewna | mi dębem na głowie. Posłuchaj: Pryndin 
zieci maż aja wbiegła szybko do garderoby, |rmąż mojej Glaszenki, niespodzianie przy 
ne własdy „Ma kostjum cygański, by przebrać się | jechał i szuka mnie teraz w teatrze, aby 
vo, język g iform huzarski. Ażeby uniform pięk | mnie zamordować. To okropne. Prócz 
zumiewaji żal, artystka zrzuciła wszystkie |tego, że mu zabrałem Glaszenkę, jesten' 
nałości» 36 s. pozostała w kostjumie Ewy. | mu jeszcze winiea 5 tysięcy rubli 
ecie tylko fwili, gdy była już całkiem rozebra — Ależ co mnie to obchodzi. Zabie- 
ne, zanie £otowała się ubrać w, spodnie huzar į raj się pan zaraz, bo inaczej nie wie! 
rodziców: ję" usłyszała jak gdyby lekkie west* |co zrobię z panem, ty bezwstydny czł 
ure, która jęienie, Otworzyła szeroko oczy i nad | wieku. 

biwała. Doleciały ją szeptem wypo| — Pst. serdeńko, cicho Błagam cie 
# plane słowa: — Och. Panie loże, | Gdzie miałem się przed nim ukryć, jal 
s td 0% mnie tak karzesz... nie u ciebie Miej litość, Przed dwiema 
ów. spa Artystka zaczęła się rozglądać  po|Kodzinami zobaczyłem go, jak zmierzał 
ny. pee tobie, wreszcie zaglądnęła pod ka | Z parteru za kulisy... Gołąbko, serdeńko, 
Aaron a M” Uirzała tam rzeczywiście jakąś |la drżę cały. Ten człowiek mnie zabije. 
jalnym bi ką postać, Już raz strzelał do mnie. 
yiatkons Kto to?— wykrzyknęła Dolskaja z| ~- Działasz mi pan na nerwy. Zabie 
go języ g eniem i zarzuciła na siebie szyb | "al mi się zaraz» w przeciwnym razie za 
oazę je |. Man huzarski wołam na pomoc. 
KA , To ja jestem — usłyszała drżący |, — Cicho. Dolskaja. Pani jest moją le 
ludz aka pod kanapy,— Niech się pani nie dyną nadzieją. 50 rubli. podwyżki gaży. 
złowieą M to ja. | tylko nie wyrzucaj mnie. 
szych Ch Vstka poznała nosowy głos sekre“ Artystka zmierzała ku drzwiom, aby 


= ndiukowa. 

i Al— wykrzyknęła oburzona, ru” 
AC się jeszcze gwałtowniej. Jak 
lałeś, Czy paa tu był przez cały 

= M czo jeszcze brakowało. 
i iyaa gołąbko— szeptał ladiukow. 
alae głowę spod kanapy. Nie gnic 
% na mnie. Ukarz mnie mk chcesz 
‘i nie rób hałasu. Ja nic wte widzia” 
€ nie widzę į nie chcę 
‘Me potrzebujesz się zasłaniać» go 


nieoszać? 
naposti 
V 


0 


nic wii Wreszcie zgodziła się: 


zawołać pomocy. Indiukow, przypadł jej 
do nóg į wołał błagalnie: 

— 75 rubli, tylko mnie nie wypędzaj 
A jeszcze dam ci pół benefis. Kal 

— Ach, to są czcze obiecanki. 

— Niech mnie Bóg skaże!  Przysię 
gam pani. Pół-benefis | 75 rubli podwyż 
ki gaży. K 

Panna Dolskaia zaczęła się wahać 

T i 


— Suń pan napowrót pod kanapę. 


¿t| częła grzać coraz słabiej. 


| Wyuez= | sej palcą ji wydłubała garstkę pierza. Pie 
cle się wszyscy na jutro Potop, toirze schowała do ukrytego w jej łóżku 


GRA $ŁÓW, 


Gamoń — uczeń szkoły muzycz- 


Zdawałoby się, że tylko o znakomitej 
cierpiący | U Uil można powiedzieć, że ma 
To samo jednak można śmiało powie- 
dzieć o uśmiechu pośrednika handlowego, 
pana Makowera, Albowiem, kiedy w uśmie 
chu szeroko otwiera usta, nic prócz złota 
nie widać. Pan Makower na wszystkich zę- 
bach ma grube złote korony. 
i — Spojrzeć na jego gębę mówią 
, złośliwi znajomi — to się zdaje, że nic nie 
warta. A tymczasem w tej gębie jest cały 
majątek. 

— Takiemu dać w zęby — wzdycha ma 
rzycielsko amator mordobicia — to prawdzi 
wa rozkosz! Bijesz, a tu się złoto sypie. Że 
by wszyscy ludzie mieli takie gęby, to lep 
szego interesu na świecieby nie było, tylko 
chodzić po ulicach, bić w mordę i zbierać 
zęby. Majątek możnaby zebrać... 

Pan Makower jest bardzo dumny ze 
swych zębów. Kiedy go słę spytać, poco so 
bie tak wyzłocił usta, uśmiecha się po- 
błażliwie. 

— Poco? Jak pan masz pieniądze „radzę 
panu zrobić to samo. 


Łupieżca — człowiek, 


na łupież. 
+ 


Namiętny Turek — Buhaj-bej. 

Adriatyk — bywalec warszaw- 

skiej Adrjt 

Elegancki wisielec — dyn 
* 


Napięcie — skarpetka. 
| 4 


Rozmównica — kobieta, która 


wiele mówi. 


Karawan — makabryczia 
2 


Bramin — stróż. 


o 


Jan Kiepura spowodu entuzjastycznych 
owacyj, jakich wszędzie doznaje: Jan Kiep- 


hurra!!! 
2 


O garsonjerze — płtigriti-room. 


Czeszka — fryzjerka. 
S ta — służąca. 
zj s DES Zagadka do 

— Już jest porządnie zimno, ubierz się 
cieplej — powiedziała Dawidowi przy po: 
rannej toalecie żona I rzuciła mu na łóżko 
ciepłe skarpetki i inne niezbędne części męs 
kiej bielizny. 


Menuet — kelner (układa menu). 
. 


Pyton — człowiek, który zadaje wiełe 


pytań. 


-e Sz 


Radjota. 


Ciułaczka piór. SE 


Złoty sen o pierzynie. 


Leonja Gałka stwierdzjła zę zdziwie” |] W tym momencie z szały:wyszła go 
niem, że pierzyna, która ją od wielu lat |spodyni. Podeszła do łóżka oszołomiio” 
grzała idealnie, od pewnęgo czasu za”|nej sublokatorki t znalazła tam spore 
£ trzy woręczki pełne pierza, 

P. Leonja przyjrzała się uważnie wier| —ĦHi hil— zdziwiła się— I ło wszyst 
nej pierzywię į doszła do wnioskw  że|ko z mojej pierzycry? 
coś z nią jest nie w porządku. Pierzyna|j —— Nieprawda!— oburzyła stę starusz 
wyraźnie zeszczuplała. ka. — Ja te piórka 10 lat ciułami | 

Podejrzenie pani Leonji padło na sta] r dzieje tego ciułania opowiedziała p. 
ruszkę sttblokatorkę, Władysławę Wal- | Walska przed. Sądem, przed którym się 
ską. Dla pewsrości, pewnego razw Sly | znalazla na 'skutek oskarżenia p. Leonii. 
sząc, Że sublokatorka nadchodzi ukryla] — żadna złodziejka nie jestem— opo 
się w szafie i obserwowała pokój przez | wiądała drżącym głosem. — Tylko mnie 
SZPATĘ. | od 15 lat zimno, Derką się przykrywain 

Pani W. weszła» krzątała się po poko || cate życie pierzynia mi się śni: Te pie 
ju jakiś czas, następnie podeszła do ple | zę w workach to wcale nie z pierzyny 
rzyny, wypruła w niej dziurkę szeroko |. Gałki. Wszystkiego może z trzy gar 
stki wzięłam. i A 

— A reszta skąd?— spyta! sędzia. 

=~ Resztę, proszę sądu, po podwór” 
kach uzbierałam. Gdzie jaką kurę spot 
kałam, albo gęś, to jej parę piórek skub 

ludiukow usłuchał stękając. Artystka | nęłam. Czasem mnie wnuki wróbla przy 
przebrała się szybko, choć było jej bar |nieśli— to też go oskubałam. Czasem Z 
dzo niemiło, że musi to czynić w, oczach | goląbka się dało skubnąć. Po kuchniach 
obcego mężczyzny: chodziłam. po restauracjach, czasem ze 

Sztuka się skończyła. Artystka odnio į śmietnika wygrzebałam i ciułam piór 
sła wielki sukces, wywoływano ją kilka | ko do piórka, żeby, się ga stare lata tro 
krotnie. Gdy wreszcie wróciła do garde j chę zagrząć! 
roby znalazła tam znów sekretarza.| Sąd, mając na uwadze podeszły wiek 
Miał powalane ubranie, ale twarz jego!| oskarżonej 1 jej dotychczasową niekaral 
promieniała i zacierał z zadowoleniem | ność skazał ją na miesiąc aresztu z za” 


woreczka, a następnie staramiie zaszy” 
ła otwór w, pierzynie. 


ręce. 

— Ha, ha» pomyśl tylko gołąbko! 
zawołał do artystki, — Wyśmiejesz 
mnie jak stąrego dudka. I co powiesz na 
to? To wcale nie był Pryndin. Ha, ha..: 
żeby go djabli wzięli. Zmyliła mme dłu 
ga ruda broda, ha, ha. Zupełnie niepo” 
trzebnie panią niepokoitem. 

— Ale nie zapomnij pan o swojem 
przyrzeczeniu — powiegziała Dolskaja. 


«|wieszeniem wykonania kary, na prze” 
— |ciąg roku. 


bia — WAŻ e 


Jedyne niebezpieczeństwo. 


Dobra lokata ma: 


| 


[też 
v 


TEE WSI 


atiku. 


Przedewszystkiem to jest najbezpieczniej 
sza lokata inijąlku. Z ust mi nikt nic nie 
ukradnie. A jak potrzebuje nagwałt parę 
złotych, to sobie wyrywam jeden ząb i za, 
stawiam. 

Po drugie pan masz pojęcie, jaki 
wzbudza szacunek? 

Jak ja w restauracji otworzę usta 
wszyscy mi się zaczynają kłaniać. 

A kredyt?.. W każdym sklepie wystar. 
czy żebym się uśmiechnęł i pokazał zęby i 
już mi wszystko sprzedają na weksle, 

A propos weksli. Tu się dopiero czuję 
co to za wygoda mieć majątek w ustach. 

Wierzyciełe pękają ze złości. Ją im się 
śmieję w nos i im oczy wyłażą na widok 
tego złota. A nic mi nie mogą zrobić. 

Bo który komorntk panu zrobi zajęcie na 
ustach? He, he, he! Na części cłała nie wol 
no nakładać pieczęci. 

Jedyna niewygoda jest z urzędem skar» 
bowym. Z nimi nie można zaczynać. I jak 
przychodzę do urzędu, muszę udawać nie- 
mowę. Boje siłę otworzyć usta i rozmawiam 
tylko na migi 


to 


Zmiana garderoby. 


rozwiązania, EEE 


Dawid ubierał się z pośpiechem, ale przy 


skarpetkach skrzywił się. 

— Gucia! Co ty mi dajesz za skarpetki? 
Tu jest cera na pięcie. Ja dziś mam posie- 
dzenie w Izbie Handlowej } muszę być 
przyzwoicie ubrany. 

— Kto ci będzie oglądał piętę? — zdzi- 
wila się pani Gucia. — Na posiedzeniu się 
butów nie zdejmuje. 

— Ale ja mam na prawej pięcie odcisk 
i moie tą cera uwiera. 

— Uwiera? To włóż tą skarpetkę na le- 
wą nogę. 

Dawid westchnął ciężko i włożył cerowa 
ną skarpetkę na lewą nogę. 

Po pracowicie przebytym dniu, gdy pó. 
żnym wieczorem zmęczony wrócił do dómu 
i rozbierał się ną łóżku, pani Gucia naglo 
zbladła, 

m= Dawid! Co to jest? 

— Co ma być? 

— Skąd się skarpetka z lewej nogi wzię 
ła na prawej? "ez 

— Co ty ? REP s 

— Wiem co gadam! Rano włożyteś cero 
waną skarpetkę na lewą nogę. bo na pra: 
wej masz odcisk, Gdzieś ty przemienił skar 


— Aaa.. — przypomniał sobie pan Da 
wid. — Zapomniałem ci powiedzieć... Wstą 
piłem do felczera, żeby mi wyciął odcisk ł 
możliwie, że tam zamieniłem.., 

— Taak?.. Pokaż 


nogę. dt, 
— Gucia! — obraził się pan Dawid. — 
Ory Ja jestem koń, żeby pokazywać kopy- 
HPRH 
ła mężowską I obejrzała pię i 
soge lo tę. 
— Odcisk jest! + 
— Jest? — zdziwił się pan Dawid — 
Możliwe, że odrósł spowrotem. Ty nie masz 
pojęcie jak te cholery odciski rosną. Pe- 
wno dlatego, że ty mi dajesz za dużo droż 


dy - 1 


dży w cieście.» 


I pan Dawid, wzdychając ciężko, ściąg- 
nął dzienną koszulę, żeby ją zamienić na 


— Dawid! — ryknęła pani Gucla. 
Gdzie jest ciepła koszulka? Koszulkę też zo 
stawiłeś u felczera? 

Tym razem pan Dawid zmieszał się na 
dobre. 

— Rzeczywiście... — 
ja mogłem zostawić koszulkę?... 

— Rozumiem!... Tyś był u kochanki! 

Pan Dawid podrapał się w głowę. 

— Oj, Gucia! Dlaczego zaraz u kochan= 
ki? Skąd wiesz? A może byłem w kąpieli? 
Czekaj niech sobie przypomnę... 


— Gdzie 


Znawca kobiecego języczka 


Izydor Weinbaum jest krawcem damskim 


Nie zapomniałem najdroższa. Przy” |a więc człowiekiem, który doskonale zna 
pomicam sobie zupełnie dokładnie, Ale | się na gadatitwości kobiecej i potrafi na nią 
gołąbko, to przecież nie był Pryndin, a | reagować bez szkody dla swego zdrowia. 


nasza umowa odnosiła się do Pryndina. 
Jakże mam się wiązać słowem, kiedy 
to nie był Pryndin? Gdyby to był on to 
rzecz zupelnie inna— ale jak pani widzi» 
pomyliłem się i wziąłem jakiegoś głupca 
za Pryndina. i w 

— Ach, jak to podle!— zawołała roz 
czarowana aktorka. 

—(dyby to był Pryadin, to miałaby 
pani prawo żądać „abym dotrzymał 
przyrzeczenia. Ale tak, djabli wiedzą: 
co to był za jegomość, może łakiś kra“ 
wiec 2!1bo szewc j ja miałbym za niego 
płacić? i , 

I jeszcze zabierając się do odejścia, 
gestykulował dalej rękoma mrucząc: 

— Gdyby to był Pryndin, to mialbym 
napewne obowiązek... Ale to by! jakiś 
obcy czlowiek» ktoś z podobnie rudą | 
brodą, ale nie P;ryadin.-. 


Gdy do p. Izydora dzwoni jakaś gadatli 


padł ofiarą pomyłki. 


krzyknął oburzony krawiec 1 odłożył słu- 
chawkę, tym razem już na widełki, 

Po godzinie zjawia Się czerwona jak 
burak klientka w towarzystwie męża. 

— Jak pan śmiał mnie tak obrazie? — 


wa klientka, pan W. korzysta ze starego i | krzyknęła. 


w) próbowanego sposobu. Odkłada słuchaw 
kę ma stół, pracuje w dalszym ciągu i tyl. 
ko od czasu do czasu podnosi słuchawkę, 
żeby powiedzieć „naturalnie naturalnie", 

Tak też było, kiedy do p. Izydora zatele 
fonowała p. Eisenszteln, klientka, której do 
piero zrana odesłano gotowe palto. 

P. Izydor, domyślając się, że przez go- 
Gzinę będzie musiął słuchać zarzutów, odło 
żył jak zwykle słuchawkę na stół i tylko 
c» jakiś czas sprawdzał czy klientka jesz- 
cze mówi. 


lecz w pewnej chwili z leżacej na stole | 


siuchawki doleciało go słowo „łobuz*, 
Fizytknął słuchawkę do ucha, 
— Złodziej, łobuz nie krawiec, zwyczaj. 
ny ctzust! — mbówiła w uniesieniu klientka 


— A dlaczego pani mnie wymyślała? 

— Ja panu?! Czy pan zwarjował?! Ja 
chwaliłam pańską robotę! Mówiłam. że pal 
to świetnie leży! I mówiłam, że pański kon 
kurent, który mi robił w zeszłym roku, jest 
oszust i łobuz. 

Panu izydorowi zrobiło się przykro. 

— Ja myślałem, że na male.. Skąd fa 
mogłem wiedzieć. że to na konkurencyjną 
firmę? 

— Skad? Przecież ja pand wyraźnie 
mówiłam! To pan nawet nie słucha co mó 
wi klientka? I jeszcze wymyśla? Moniek 
— zwróciła się obutrzona niewiasta do mę- 
ża. — Broń honoru żony! 

P. Eisersztein nntelał godnie bronić ho- 
roru żony, bowiem Sąd skazał go za to na 
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ROZBITER. 


Portugalczyk Dom Luiz de Faria był czło 
wiekiem bardzo czynnym Przez wiele lat pro 
wadził wyśmienicie swoje interesy Ale wkoń 
cu znudziło go życie cywilizowanego człowie 
ka. Jak wieicy rodacy — zapragnął zwie- 
dzić świat. Spieniężył więc swe posiadłości 
i kupił wielki ckręt. 

Przęz wiele tygodni i miesięcy żeglował 
Dom Luiz po morzach świata. Widział już 
Kadyk, Palermo, Konstantynopol, był już w 
Egpcie į na Cejlonie. To mu jednakże nie 
wystarczało, 

Pewnego razu na wzburzonym oceanie 
szalął tajfun, Przez trzy dni okręt, zdany 
na igraszkę fal i burzy, tułał się po niezmiz 
rzonych wodach i wreszcie rozbił się o ko. 
ralowe rafy jakiejś podzwrotnikowej wyspy. 

Dom Luiz w ostatniej chwili  schwycił 
się odłamka masztu i zatrzymał się na pə 
wierzchni, walcząc resztkami sił z rozszala- 
łym żywiołem. Nad wieczorem niorze wy- 
1zuciło go na brzeg tajemniczej wyspy. Gdy 
oprzytomn.ał, zobaczył dokoła siebie dzi- 
kich, którzy  zajadali coś smakowitego po 
śpiewując przytem monotonnie. 

Dom Lulz sądził, że to lwdożercy, którzy 
go będą chcieli zjeść, tem większe jednak 
było jego zdziwienie, gdy zobaczył że jed- 
na ze smukłych dzikusek podnosi się z ziemi 
i idzie do niego, niosąc na liściach palmy 

ywienie. 

' to prażone banany, mięso delikat. 
nych, nieznanych Portuga'czykowi ryb mor- 
skich, figi, daktyle. Dom Luiz jadł z ży- 
wem zadowoleniem. 

Nad wieczorem gromada dz'kich odeszła 
wgłąb lądu — pozostała przy nim tylko o- 
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Przeklęte łobuzy! 


wa młoda, smukła dzikuska, która patrzyła 
wciąż w rozbitka czarnemi oczyma, pełne- 
mi niewypowiedzianego zdumienia i uwiel. 
bienia. 

Dom Luiz przygarnął do siebie dziewczy 
nę. Nie bronda się. Potem chcial jej coś po- 
wiedzieć, ale nie zrozumiała ani słowa. 

Gdy zapadła głęboka noc dzika dziew- 
czyna wzięła rozbitka za rękę į powiodła 
wgłąb pachnącego palmowego gaju, gdzie 
stała mała chatka z plecionych liści palmo - 
wych, Tam ua żółtych matach ułożyła Dom 
Luizowi posłanie, Gdy legł zmęczony wy- 
padkami, przyniosła mu jeszcze pachnących 
soczystych owoców. 


Tak biegły dni i tygodnie. Napróżno 
Dom Luiz wystawał nad brzegiem morza, 
chcąc dowiedzieć się czegoś o losach okrę- 
tu. Ale niestety, statek jego poszedł oddaw 
na na dno a z towarzyszów podróży nik: 
się prócz niego nie uratował, 

Dom Luiz starał się po jakimś czasie 
nauczyć mowy mieszkańców południowej 
wyspy. Ale słownik dzikich był tak niewy 
meuny, że ograniczał się tylko do pewnych 
dźwięków i gestów. Napróżno Dom Luiz 
chciał opowiadać dzikusce o swej dalekiej 
ojczyźnie, o braciach, o kobietach białych 
jak piana oceanu — wszystko napróżno, 
dzikuska nawet nie mogła sobie czegoś po 
dobnego wyobrazić. Wzięła go poprostu za 
jakiegoś bożka, czy też za dar oceanu ji by- 
ła zadowolona. Rankiem znikała z chatki, 
szła na zboczą pobliskich wzgórz i przyno 
sila stamtąd smaczne owoce, potem łowiła 
w oceanie ryby,  wędziła je na piekącem 
słońcu i przynosiła mu to wszystko, jak 
sługa najwierniejsza, patrząc w oczy, į że 
brząc o uśmiech, 

Dom Luiz przestał wreszcie mówić w 


swoim ojczystym języku. Pamiętał jeszcze 
słowa, ale zapomniał prawie ich wymowy. 
Dzicy odnosili się do niego z czcią niezwy- 
kłą, a gdy raczył powiedzieć kilka słów, 
tańczyli z radości i zadowolenia. 

Tak minęło lat dziesięć. Pewnego razu 
na dalekim koryzoncie zamajaczyła srebrzy 
sta zjawa żagli okrętowych. Dom Luiz wy- 
dał z piersi jakiś okrzyk nieartykuiowany i 
pobiegł prędko na brzeg piaszczysty, 

Istotnie do wys.4' przybijał okręt portu-. 
galski. Po chwili spuszczono na morze sza 
lupę i kilku marynarzy wraz z oficerem wy 
siadło na ląd. 

Dom Luiz pobiegł w ich stronę. W pierw 
5żej chwili podnieśli karabinki do strzalu. 


Dom Luiz rzucił się na kolana. Chciał 
wołać, chciał rrówić, krzyczeć, ale nie wie 
dział jak. Zamiast słów zrozumiałych wy- 
dzierały mu się na usta okrzyki dzikich, 
które przez tyle lat zastępowały mu mowę. 

Oficer przyjrzał mu się uważnie. Dom 
Luiz, który juź był zarzucił przed wieloma 
laty stuój ludz! cywilizowanych stał przed 
przybyszami bez wstydu. Wreszcie wybąk- 
rął nieśmiało: — Sennores, ratunku! 


Załoga rzuciła się do rozbitka, który za 
chwilę już przywykł do mowy ojczystej, już 
chwytał w lot słowa. 

I oto zaczęła się opowieść. Dom Luiz de 
Faria opowiedział przybyszom o saoich lo 
sach. Pamiętali jeszcze niektórzy, że właś- 
nie w tych stronach rozbił się wielki okręt 
portugalski i że cała załoga przenad'a. Bvl' 
bardzo ucieszeni, że mogą go zabrać zę so 
bą do Europy i wićcić na łono ojczyzny. 

— Jutro rano, o świcie odpływamy, rzekł 
'licer. Wracujcie tedy na wyspę i zabieraj 
cie ze sobą wszystko co jest wasze. Wie 
czorem będziemy was oczekiwać na tem 
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Kucharz: — Ratunku! 


Maitek: — Melduję, że mam obu nicponiów. 


samem miejscu z łodziami. No, nareszcie 
skończy się wasza niedoia! 

Dom Luiz pobiegł tedy żywo do swo- 
jej chatki, gdzie czekała na niego Aloha, je 
go towarzyszka i opiekunka. Frędko sia ui 
się jej powiedzieć o co chodzi, to znaczy, 
że musi już wracać tam, skąd przybył. Bia 
li ludzie zabiorą go ze sobą! Już Aloha 
idgdy, nigdy go nie zobaczy! 

Dzikuska zgodziła się, k.wając poważ- 
nie głową. Aż go zdziwiło, że tak lekko 
traktuje rozłąkę, po tylu, bądź co bądź la- 
tach współżycia. Czyżby naprawdę nie 
miała serca? 

Ostatni raz uścisnął ją, — a ona zaśmia 
ła się z radości. 

Już słońce chyliło się ku zachodowi, 
gdy Dom Luiz wyszedł z chatki i pobiegł w 
kierunku morza, Z okrętu właśnie spuszcza 
no szalupę na wodę. 

— Czy też ona zdaje sobie sprawę z 
rozłąki? szepnał nagle do siebie? I w tej 
samej chwili wzięła go ochota popatrzeć, 
jak zachowuje się 4ł:ikuska bez niego, 

Szybko pobiegł spowrotem do chatki. 
Stanął wśród krzaków kolących i rozgarneł 
palmowe liście. 

I oto ujrzał Alohę jak ścieliła mu starym 
zwyczajem posłanie, jak układała maty na 
túskim stołeczku a potem jak przygotowy- 
wała mu wieczerzę. Zrozumiał, że Aloha nie 
wie zupełnie o co chodzi, że nawet sobie 
rie wyobraża co ją teraz czeka. 

Dzikuska jeszcze raz sprawdziła, czy 
wszystko przygotowane jak się należy na 
spoczynek jej pars i siadła na progu chaty 
patrząc na morze, 

Czekała na jego powrót! 

Dom Luiz. de Faria poczuł nagle skurcz 
serca. Nie wc!no zostaw'ać jej teraz samej: 

Rorzaenął więc krzewy i wszedł do 


izdebki. Potem położył się na poslaniu, 
Alohe podawaja mu soczyste owoce. 
Gdy zapadia ciemność zupełna 
nal rękę przed siebie j pozwolił, by PP 
we ręce Mazajki otoczyły jego szyję 
„isku. 

Portugalczycy tymczasem przetff 
wybrzeże. Uuczwuiy %ę wpowiwu GA 
wania i okrzyki, Do późnej nocy s70“ 
dzikiego białego człowieka, którego FE 
wrócić do cywilizacji, do świata | 
kuituralnych ludzi, 


Nad rankiem Dom Luiz przebudził $ 
słodkiego snu. Przez uchylone drzwi Ś 
widać było dalekie sine morze. odbi 
w sobie błękit nieba i białe, puszyste | 
ki. Dom Luiz czuł obok siebie obecność A 
laiki i patrzał na okręt portugalski, KI 
wzdętemi żaglami  oddalał się coraż og 
dziej. Marynarze po bezskutecznych P 
waniach wróci nad ranem na pokłać gip 
pitan dał sygnał odjazdu. 4 


Potem Dom Luiz de Faria spojrzał % 
cze raz na kobietę pogrążoną w UŚ | 
Przez te dziesięć lat postarzała, niem ji 
nie, twarz jej się pomarszczyła i pols 
ła. Smukła g'bkość mięśni ustąpiła „dł a ' 
no miejsca bezwładowi į zmęczenit. ła 
chała równo, a usta jej wymawiały i 
szeptem imię pana i wladcy. 
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A zawie 

Dom Luiz zacisnął wargi. Odtąd * gl wcy 

ust jego nie wypłynęło ani jedno słow” | c 
iecen dźwięk ojczystej mowy. P 
+5 


A do samotnej wyspy, zagubionej 
iekim modry“ Ocean'e Spokojnym 
nat już nigdy żaden okręt o  sre W] 
zagizch. Tiun ; 


